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SANKCJE EKONOMICZNE
N ajlepszą mowę w czasie de­

bat, nad rezolucją francuską na o sta t­
niej sesji Siady Ligi Narodów wygło­
sił portugalski delegat da M ata. W y­
bitny  ten widocznie mąż stanu, które-

dą. Jeżeli ma ono stać  się nietylko 
zaporą, ale isiłą dynamiczną, a trak cy j­
ną, to musi ono być uzupełnione po­
rozumieniem gospodarczem. I  oto nie 
bladem, jałowem, anemicznem: taltiem

go nazwisko nie było niestety, do- • nad którem  negocjuje się pół roku,
tąd dosyć znane na świecie, powie­
dział wedłng depesz Pat*a co następu­
je :

Przecnodząc do omówienia san- 
kcyj gospodarczych i finansowych 
przeciwko państwom, które pogwał 
ciłyby zobowiązania międzynaro­
dowe, mówca twierdzi, że żyjemy 
obecnie w czasach zakazów przy­
wozu i ogiai.iczen kontyngentów; 
są one stosowane nawet wobec 
państra zaprzyjaźnionych, podczas 
gdy do niedawna wszystkie te śro­
dki uważane Dyły za akty wojny 
gospodarczej. Mówca zapytuje, 
czt wszrstKie państwa nie znajdu­
ją się obecnie pod działaniem san 
kcyj gospodarczych. W  obecnych s^PH i 
czasach sankcje tego rodzaju mo­
głyby być : uesttuteczm w stosun­
ku do państw gwałcących traktaty, 
przeciwnie, mogłyby godzić w in­
teresy tych, którzy chcieliby je 
stosować. Państwa stosujące takie 
sankcje same padłyby ich ofiarą.

którego rezu ltaty  widać wyłącznie w 
toastach i orderach z okazji podpisa­
nia tra k ta tu  handlowego. Niech 
Francuzi, Anglicy i  W łosi podpiszą

Ostry protest Niemiec
v  sprawie stanowiska Anplji, Francji i Włoch w Stresie i Genewie

PRA5A NIEMIECKA O WYNIKACH GENEWSKICH

między sobą umowy, wprowadzające v tępsl wie nieobecnego
zupełny wolny handel, niech zniosą vołl Neuratha złożył na jCgO ręce 
między sobą wszelkie ograniczenia pa­
szportowe, i im igracyjne, walutowe, 
kerdyiowe. Cóż zobaczymy? N atych­
miastowy, bardzo silny wzrost kon- 
jm ik tu ry  w tych trzech krajach. Sil-

LONDYN. — Reuter donosi z j samym stopniu w razie agresji ze 
Berlina: strony Francji, jak i ze strony

Ambasador angielski został po-.Niemiec. Jak przypuszczają, obaj 
I roszony wczoraj wieczorem na 1 ambasadorowie dali zapewnienie 
,Vilhelm3trasse, gdzie von Bue- w sensie pozytywnym.

W spiawie tej nie ukacało się 
żadne oficialne oświadczenie. FaJP 

protest w tormi > noty werbalnej w żt niemieckie ministerstwo spraw 
sprawie stanowiska W. Brytany zagranicznych wyraziło swoje obu

rżenie spowodu stanowisk? zaję 
tego przez W. Brytanję w Stresie 
i Genewie, został potwierdzony 
v agencji Reutera w Londynie.

LONDYN. —  Reuter conosi.

w Stresie i Genewie,
Protest ten utrzymany był w 

bardzo ostiym tonie. Analogiczny
ny  napływ im igrantów  do F rancji, 1 Pr®test został złożony anibasado- 
której deficyt ludnościowy przesta- r o w * Włoch, który rÓV.nieŻ był
nie zagrażać. Sym.pat.je do tego blo- ol?£ nV na Wilhelmstrasa,  von Ambasadorowie angielski i włos 

l wolno-handlowego w net się ożywią. Buelow zapytał obu ambasaao- Ki >vli przyjęci na Wilhelmstrasse 
N ietylko lim itrofy, jak  Szw ajcarja, rów> CZY  ich rządy, jako gwaranci każdy oddzielnie. Na ręce ich zło- 
Belg a H olandja do niego przy- *raufatu łocar.ieńskiego biorą ia żone zijstały podobne noty prote- 

’ ale i k ra je  dalsze, jak  Pol- siebie odpowiedzialność w takim stacyjne, 
ska, jak  k ra je  Małej E n tcn ty  będą ; N i n M n H H H B H H M M H H H n a M n M a H H H

BERLIN. Presa niemiecka z oburzę 
niem kom entuj wyniki obrad genev 
skick. „Voelktscher Beobachtcr* w  ar­
tykule poci tytułem „Genewa jako plat­
forma bolszewizmu światowego**, „Liga 
warc iów w służbie poli+ .  bhirr“, pi­
sze m. ki., że przyjęta przez Radę Ligi 
Narodów rezolucja, zredagowana w 
Stresie, jest niebezpiecznym wyrokietr 
na giemjum genewskie, które od czasu 
swego powstania służyło tylko jako 
płaszczyk dla egoizmu mocarstw wal­
cząc ycn pozornie tyiko o  interesy ludz­
kości.

Posiedzenie Rady aigi aaio narojo- 
wi niemieckiemu jeszcze jeden ojczysty 
dowód iż Rzesza słusznie p<*stąpiła, 
występuiąc z Ligi. Polityka europejska

flirtow ać z blokiem państw  liberal ­
nych. Niemcy nie będą mogły zbyt 
dłusro sobie )>ozwolić n a  pozostanie 
poza tym  blokiem i będą musiały 
pójść na ustępstwa, by do niego przy­
stąpić

Westminster w ppwjrfzi światła

Portugalczyk uderzył tu ta j w se­
dno spraw y. Sankcje gospodarcze 
przeciwko agresorowi, przeciwko 
gwałcicielom pokoju czy 
to  idea bardzo piękna. To może być , 
również środek bardzo skuteczny. P a ­
miętam. jakie przerażenie pogłosL. o 1 
sankcjach gospodarczych wywołały w 
Jap o n ji: gdyby nie to, że S tany z je ­
dnoczone nie należały do Ligi i nie 
chciały uczestniczyć w je j sankcjach, 
sama zapowiedź represyj gospodar-

W  walec politycznej, k tó ra  podzie­
liła dzisiejszą Europę na wrogie obo- 
zy, wypróbowano wszystkie bronie, i 
Zapomniano o jednej: o -liberalizmietr&KlrEŁOW i . a j  * i * lgospodarczym. A ta  może się okazać
nadspodziewanie skuteczną. Tylko 
ten liberalizm  zdoła trw ale -sccmento- 
wać blok państw  zachodnich; tylko 
on może mu zapewnić trw ałą  przewa­
gę ekonomiczną; tylko on może. ten 
blok uczynić ośrodkiem krystalizaeyj- ; 
liym nowej Europy, a nietylko koali 
cję dtsfenzywną. To je st tak  samo,

czych zapewneby wystarczyła, oj zn i  j a j_ y . jedyną drogą do je j
sir i apon.ję lo wycofania się ze m .atowania je-st przywrócenie wolnc- 
swych m andżurskich i  saanghajskicłi g0 handlu pomiędzy n ią  a państwam i 
imprez. Ale na Dalekim W schodzie .sukcesyjnemi dawnych A ustro - Wę- 
stosunki są  znacznie bardziej wolno gje r_ 
handlowe, jak  w Europie. Japon ja  do ■
tąd  lokuje 80 proc. swego jedwabiu ) 
w Stanach Zjednoczonych, a 
swoich perka’ików w Cumach

Ani w Stresie, ani w Genewie o 
.stosunkach gospodarczych, o gospodai- 
czem podm urowaniu pokoju nie wspo-
m niano ani słowa. Obyż m ądre słowa się nader obtieie ; n i -  ,delegata jiortugallskiego zwróciły uwa­
gę przedstaw icieli mocarstw na to 
konieczne uzupełnienie ich dot yc ho za­
suwy rh prac i zamierzeń.

YI.DF.M

w Stanach Zjednoczonych, a połowę
po- j

zatem alim entuje 
k redytam i i kapitałam i am erykan 
skiemi. W  t.yeh w arunkach sankcje 
gospodarcze całego św iata szybko 
przj'praw iłvbj ją  o ruinę, a w 
konsekwencji być może o rewolucję.

A le w Europń jest inaczej. Ja -  ; 
kie m ają być san k cje^  gospodarcze? ! 
Podcięcie eksportu kraju , zagrażają­
cego pokojowi, i uniemożliwienie mu 
korzystania z zagranicznych kredy-

Z okazji 25-le!riego jubileuszu kżu-h Jerzego V. odbędą się uroczystości na jego cześć, przyizem szereg budyń 
ków będzie wspaniaie iluminowanych. Już obeenre czy-niicine są próby w  tym kierunku, by osiągnąć należyty efekt 

oświetlenia. Na zd-ięciu katedra westmi nsterska i pomnik Ryszarda Lwie Serce

Mac Donald o duchu Stresy
... , LONDYN. — Agencja Reutera do-

ów W szystko to  jednak zroh.ono i , nosji że wczoraj wieczorem przed mi-
bez sankcyj. i jn k c je  ekonomiczne j krofonem londyńskiego radja wygłosił 
to innemi słowy wojna gospodarcza. pr2emówienie nremjer Mac Donalć
Ta wojna zaś wr< w jiełn,. pomiędzj poświecone wynikom konferencji w 
wszystkiemi państw am i, naw et pomię ! Stresle> p r( ;jjer rtas„ nują. TVniid 
dzy tełni, k tóre łączę najbliższe sto- j n arad  z naci9kigftl podKTeślij że n a j .
sunki po- ityczne. T rancja, ląg e donioślejszym i najbardziej zasługu
podwyższając swoją ta ry tę  celną, 
zm niejszając kontyngenty, mnożąc za­
kazy wywozu i przywozu, nie dając 
nikomu żadnych kredytów, de facto 
już od paru  la t stosuie „sankcje eko­
nom iczne" wobec całego św iata, wo­
bec wszystkich swych sprzym ierzeń­
ców. Polski. Włoch, Anglii. A  inne 
państw a? To samo. Plus nieraz ogra­
niczenia dewizowe, które są „sank­
cją bardzo skuteczną. P lus niepłece-

wiem w  chwili, gdy poć stawy roko­
wań na wielką skalę były już przyję 
te przez Niemcy.

Co uczynią teraz Niemcy? —  za­
pytuje premjer. Być może pogniewa 
ły się. Chciałbym, aby naród niemiec­
ki wiedział, jak przykre tym którzy 
mn życzą najlepiej, i aby naroa nie­
miecki wiedział, że jest nietylko obo 
wuzkiem, ale ze leży w  jegc intere­
sie i że jest sprawą jego honoru i

jącym na uwagę jest fakt, że Wielka 
Brytanja, Francja i W łochy zade­
klarowały swą solidarność i jedność.

Co do bezpieczeństwa w Europie rozsądku, aby przyłączył się do in- 
wschodniej i środkowej, to premjer nych narodów i współdziałał na rzecz 
przypomniał deklarację francusko-bry przywrócenia wzajemnego zaufania, 
tyj ska z trzeciego lutego i dodał, ze O ile duch Stresy bidzie utrzymany, 
kiedy sytuacja przez tę deklarację by- a jej decvzje spełnione, stanie się 
fa znacznie polepszona, oświadczenie ona piaw dziwom opaiciem dla, rozpro 
Niemiec z 16 marca odczuto jako sił szenia chmur na horyzoncie świata i

. , , nY cios. Postanowienie Niemiec mia dzięki niej zabłyśnie na tym horyzon
n.e lługow, które tez do pokojo-w i ch j& skutek pożałowania godny dla wza cie słonce, 
aktów gospodarczych nie należy. P lus j jemnego zaufania. Działo się to bo-1  o______
zakazy im igracji, u trudm en .a  pasz- * 
portowe i t.d Sankcje gospodarcze — 
to straszliw a broń w świecie liberal- 

wolnohandlowyin, wo-mokonkunym,
rencyjuym . Rów nają się wówczas wy­
łączeniu z międzynarodowej społecz­
ności gospodarczej. Ale dzisiaj ta 
społeczność nie istnieje. Nowych 
sankcyj przeciw  agresorowi nie moż­
na wymyśleń, bo wszystkie już są 
wyzyskane do ostatnich granic.

To też zanim będzie można zapa­
tryw ać się na sankcje gospodarcze, ja ­
ko na poważny czynnik u trzym ania 
pokoju, trzeba przywrócić m iędzyna­
rodową gospodarkę liberalną i wol- 
nohandlową.

NARADA MAŁEJ ENTENTY
GENEWA. Wczoraj obradowała 

tu stała rada. M. Ententy. pizyczem  
poduszono sprawę konferencji w Stre­
sie, paktu wschodniego i paktu środ- 
kowo-euiopejskiego. Wedle ogłoszone­
go komunikatu wyrażono pełne zado 
wolerie z rezultatów konferencji stre- 
sanskiej. Dyskutowano przedwstępnie 
nad sprawami, które mają być uregu­
lowane w roKowaniach dyplomatycz­
nych na konferencji w  Rzymie.

Co ao paktu wschodniego stwier­
dzono, że wszystkie pamtwa M. Enten 
ty  zgadzają się na zawarcie będącego 
w przygotowaniu układu dwustronne­
go pomiędzy Czechosłowacją i ZSRR. 
W związku z tym układem donoszą ze 
strony dobrze poinformowanej, że mi­
nister Benesz i minister Titulescu 
wyjechali już z Genewv Komisarz Li­
twinow wyjeżdża dziś w nocy.

OFICJALNE ZAPRZECZENIA
pro-

Protest jednak był

LONDYN. — Wobec nieścisłych Dasadorowi złożono jakikolwiek 
wia iomoścj o dokonanym, rzekomo ze test. 
strony rządu niemieckiego proteście 
wobec rządu brytyjskiego spowodu 
uchwały konferencji w Stresie i ra­
dy Ligi Narodów w Genewie z rządo 
wycb ko' angielskich wyjaśniają, co 
następuje:

W ciągu ostatnich 48 godzin po­
między rządem angielskim i rządem . , .
niemieckim nastopił kontakl dwukrot- ren\  ang.le . ™ . wyrazlłrządr niemieckiego spowouo stanowi-

si

\.zbogaciła się 'id wczoraj jeszcue c 
jedno kłamstwo, dotyczące winy Nie­
miec. Należy się zastanowić nad stano­
wiskiem Polski, które minister Beck wy 
łuszczył tan wyczerpująco wczoraj

Według jego slow Polska czuje się 
obecnie w sytuacji zwiększonego bezpie 
czenstwa. Decydujące jednak dla po­
parcia re™>lutj‘ było tua ministra 
Becka prawdopodobnie pewne w sp oo . 
t-ienie. związam z wystąpieniem Poiskt 
w Genev ie  w sprawie traktatów mniej 
szościowych. Pisząc o stanowisku, za. 
jętem prze Komisarza Jtwinowa, pi 
sino prz/pominą niektóre tezy uehwa 
lone przez biuro polityczne oartji ko­
munistycznej w Moskwie dniu 3 4. 35 
r„ które określr jasno stanowisku rzą 
du sowieckiego, który — zdaniem dzień 
nika — traktuje utnr manie pozycji 
międzynarodowej Związku Sowieckiego 
jako nową bazę dla akcji, zmierzającej 
do rozpowszechnieniu rewolucji komu • 
nistycznej na eałvm święcie,

Człmkowie Rady Ligi znajdują się 
piszt dziennik, w barcłZ' dostojnem to- 
wa-zystwie. Niemcy nie mają nic de 
powieozenis w  sprawie komisji ger.ew 
skiej, Lig? Narodów sama sę skompro. 
miłowała, odgrywając rolę tryDuny mi- 
utaryzmu oaryskBgo i bolszewiimt
moskiewskiegc.

„Boirsen Ziitung** pisze, że Rada 
Ligi niejednokrotnie już dowiodła, że 
ma elastyczne su mienie i wykazała 
swe niedołęstwo. Ostatnio Rada Ligi 
zniszczyła mosty, łączące ją z Niemca 
mi. Co skłoniło Polskę do głosowania 
za rezolucją, jest jeszcze tajemnicą, tern 
bardziej, że niinister Beck oized gło 
suwaniem wygłosił przemówienie od­
znaczające się chiodną analizą i obiek­
tywnością. Dziennik atakuje daltj bar 
dzo ostro komisarza Litwinowa twier­
dząc, że Litwinow poo judzą naród" za­
chodnie przeciwko sobie, występuje w  
roli noapasaczu i czyni wszystko moż­
liwe, aby prz/gotować rewolucję świa 
tową.

„Berline Tageblatt pisze m. in. 
Niektóre państw* w  os,atnirti czasie si- 
Biy się na zbudowanie mostow mięazy 
Niemcami i Genewą. Liga NarOeóu 
zerwała ostatecznie wszystkie mosty 
przez uch\ alenie tej rezolucji.

„Germania" pisze: Dzień 17. 4. bę- 
dz« ponurą datą w  powojenej hi stor jl 
Europy Lavai przeorow.idza rezolucję, 
stóra na zawsze zniszczyła wszelkie pin 
ny kolektywnegi pokoju w  turop.e. La 
va) oświadczył w Genewie: Oto jest ję 
zyk któryn mówi Erancja. My ze swej 
strony możemy dodać, że jest to język 
zwycięzców, którzy w  16 lał  po wv 
bucliu wojny ośmielają śię rzucić Niein 
corp w  twarz nowe kłamstwo o winie

nie.

PARYŻ. Havas donosi z Genewy:
Prasa francuska tw ierdzi, że nie­

wątpliwe zbliżenie F rancji, Anglji i
Włoch, które się obecnie cementu je , _  ...................., , , ,  Litwinow i Benesz raradzali sie długobczwaraukowo, stanów główną gwa- r  &
rant ję u trzym ania pokoju. Z pewno nad ptojektem paktu wzajemne* pomo- 
śeią jest to w znacznej mierze praw  cy pomiędzy ZSRR., a CzechcMowacia.

ROKOWANIA CZESKO-SnWIECKIE

Po -az pierwszy we wtorek 16- 4 
ambusadoi angielski w Berlinie 
Phipps uaał się do urzędu spraw za­
granicznych i oficjalnie, powiauomił 
rzad niemiecki o deklaracji, potwier­
dzające traktai lokarneński, ogłoszo­
nej w Stres.e przez W. Brytanję i 

mchy, • t
Drugi raz w środę 17-4 sekretars. 

stanu urzędu spraw zagranicznych 
Rzeszy von Buelow zaprosił do siebie 
ambasadora brytyjskiego i wyraził 
mu ZDUMIENIE rządu niemieckiego 
spowodu tonu i treści uchwały ge-

ska jakie zauął przedstawiciel W. Bry 
tanji w Genewie.

EERLIN. — Niemieckie biuro in 
formacyjne donosi: W czasie wczoraj 

: szej wizyty ambasadorów W. B-yta- 
nji i Włoch w urzędzie spray/ zagra­
nicznych, podczas której podali oni 
do wiadomości formalnie, oświadcze­
nie angielsko - włoskie ze Stresy o 
Locarui , sekretara stanu von Buelow 
wyracil wobec obu ambasadorów pro­
test werbalny przeciw stanowisku, 
zajetemi w uchwałę rady Ligi wobec 
Niemiec. Wiaaomosć angielskiego biu 

j ra iuformacy inego o tern, że w  dc-

Co piszą w Sowietach 
o sesji genewskiej

newskiej, podkreślając, że nie ułatwi nym razie nast^  W * *  Przaoiw 
ona rządowi Rzeszy dalszych kroKÓw z.aję. erai !e' • rjrtanję w tre-
w sie: unku porozumienia międzynaro 316 1 Genew* stanowisku wobec Nie- 
dowego zaini< j danego przez W . Br"- mlec- Jest zupełnle bezpodstawna, 
tanję.

Ze strony brytyjskiej Foreign Offi 
ce podkreśla wyraźnie, że demarche 
von Buelow a wobec ambasadora bry­
tyjskiego nie miała charakteru prote- skiej wobec uenwały 
stu, albowiem już choćby ze wzglę- i®** .̂ałkiem jednolite 
dów formalnych W . Brytanji nie mo­
że przyjąć protestów przeciwko u- 
chwałem rady Ligi Narodów.

Koła poinformowane twierdzą, że lina:
LONDYN, — Reuter donosi z Ber

Benesz uda się do Moskwy, aDy para- Potwierdza się, ze ambasador wlos 

F w ać projekt, o  ile to będzie możliwe,1 ki '°ył zaproszony takze do *mnister' 
jeszcze przed konferencją rzymską.

PARYŻ. — Agencje Havasa dono 
z Londynu:
Koła dobrze poinformowane po­

twierdzają wiadomość, że von Buelow 
we wczorajszej rozmowie z ambasado-

oburzenie*
MOSKWA. Cafe. prasa zantieszczi 

wczorajsza mowę Litwinowa, dodając, 
że wywołała ona naozwyczaj auze wra­
żane. ,Za Industrializacja** szczególnie 
podkreśla sformułowanie zasadniczegi 
stanowiska ZSRR wobec traktatu wer­
salskiego oraz konieczność zawarcia 
zbiorowego paktu nieagresji z zODOwią- 
zaniam! wzajemnej obron; pnzeerw na­
pastników i.

Ostatme ustępstwa Niemiec pismo 
Kwalifikuje jaKO spózn.one i niedosta 
feczne. Dziennik atakuje pozr tem An- 
giję, zarzucając jej, że uałej popiera 
NierriCv.

Korespondent genewski „Prawdy" 
zaznacza, że nic bacząc na niektóre 
dość istotne słaoosci, rezoiuCję uważają 
iako oorażkę dyplomacji niemieckiego 
faszyzmu i kół, któie go popierały.

Prssa angielska r«ie jest jec*ncllta
w ocenie uchwał genewskich

LONDYN Stanowisko prasy angie' Niemcy wzięły na siebie zobowiązania 
genev/skłej nie pokojowe.

j Dziennik pod Kreśl a, że jest rzeczą 
.Moming Post** i .Daily Tełegraph naturalną, że pokoj musi być zachowa- 

z -adowoleniem aprcbuia rezultaty ge ny przez kombinacje trzech mocarstw 
newskie i wspólny front trzeci mo rowycięskicn, które wygrawszy wojnę 
carstw zachodnich nie maja zamian zagrażać pokojowi,

Oamienne stanowisko wobec uchwal ale bedzie to zdaniem „™'imesa“ pr>kój 
genewsk.cn zajmuje „Times'-, który bardzo kłopotliwy i niepewny dopokl 
twierdzi że aczkolwiek prawnie rezolu- j z negatywnej polityki zorganizowania
cja genewska jest sprawiedliwa, to na Lezoieczeństwa przeciwko wojnie nie 

dwa spraw zagranicznych Bzeszy, ale leży pocizymć pewne ustępstwa wobei p^zejazie do pozytywnej polityki nego. 
' ambasador włoski zaprzecza, aby an specjalnych okoliczności, w  któ-ycl, ciowania uzgodnionego pokoju
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Biczownicy Nowego Meksyku
Jziwne zwyczaje wielkanocne w Ameryce

(e l) . Stan Nowy Meksyk jest wła 
ściwie obcem ciałem w zespole Sta­
nów Zjednoczonych Amerysi Północ­
nej. Jest on najmłodszym członkiem 
związku stanów, gdyż został zdobyty 
przez generała Kearneya, w roku 1348 
w wojnie przeciw Meksykowi. Lud­
ność tego stanu była w owych c  i- 
sach do ostatniego Indjanina nastrojo 
na filnhiszpańsKo i gdy kraj został a- 
nektowany przez Amerykanó.v, znalf 
źli nowi gospodarze mało sympatji 
wśród Ludności.

Ujawniło się to w powstaniu któ 
re wybuchło wkrćtC9 po okupacji s- 
merj Kańskiej i musiało byc krwawo 
stłumione. Do dzisiaj nie udało się j 
szcze zupełne zlanie elementu liiszpan 
skiego z amerykańskim. Jakkolwiek 
proces ten trwa już setki lat, to jed­
nak do dzisiaj zachowały się tam  
zw y cza je i  obyczaje z owy en czasów, 
które mają swą często kilkusetletnią 
tradycję. Tradycje te władze muszą 
szanować, gdyż. zależy im aby nie 
wy woływać niepotrzebnie zamieszek 
w kraju.

ZWIĄZEK POKUTUJĄCYCH

Tern tłomaczy się, że żyją może 
ostatni już przedstawiciele sekty, któ­
ra swego c^asu odgrywała dużą rolę w 
teligijnem życiu kraju. Wówczas two­
rzyli oni związki biczowników, któizy 
w ilości 200 do 300 ludzi pr/eciągali 
ulicami i biczowali się ostrymi batoga­
mi, niosąc przy tern chorągwie i krzyże- 
Do tego śpiewali na ten cel specjalnie 
mOntpono watie pieśni. Onipy te wę­

drowały z miasta do miasta i wzrasta­
ły stale po Irodze. Kto raz do nich przy 
stąpił, wytrwać musiał przez 33 dni, ku 
upamiętnieni!, wieku Chrystusa. Muriał 
przytem posiadać jeden fenig majątku 
na L.odZier, aby nikogo nie prosić o 
jałmużnę

Zwykle tworzyły się te pielgrzymki 
po wielkimi klęskach, a najczęściej za, 
razach tjak np. zaraza w r. 1843), da­
lej po wojnach albo okresach wielkiego

„Droga krzyżowa" w Rzymie

Nowy ambasador Włoch 
w Watykanie

Ambasador włoski v. Paryżu hr Pi 

gnatSi di Custozza ma podobno zostać 

ambasadorem Italjti w Watykanie.

Jedna stuzłotowa obligacja
PREMJOWEJ 

POŻYCZKI IN n/ESTYCYJNEJ
jest lepszym wyrazem mądrej 
oszczędności, mz bezczynnie prze­

chowywane tysiące.

rozluźnienia obyczajów, jako cewien 
rodzaj reakcji i posuty.

W Nowym Meksyku chodzi o sektę 
„Penitent Brotherhood“ tBraciwo Po­
kutujących), któ-e do dzisiaj ma v ielu 
zwolenników. Zostało one stiyonzone 
przez mnichów hiszpańskich w  czasie 
kiedy Hiszpanie panowali w  Meksyku, 
a uroczystości wielkairo _ne, obchodzo­
ne prztz tych mnichów ściągały zaw­
sze gromady ciekawych z całego kraju.

NA WZGÓRZU

Co roku w całym kraju odbywa się ta 
suma uroczystość. Ze wszystkich wsi i - 
miasteczek Nowego Meksyku cięgno 
się tłumy pobożnych. Mężczyźni z 
ascetycznem5 twarzam. KOtfety i dziew 
częta w  białych sukniach kroczą do 
celu, który im tylko jest dobrze znany. 
Każdego roku wvbrarte zostaje inne 
wzgórze, iako centralny punkt cere- 
monji. Musi on odpowiadać tylko Jed 
netnu w aru  nitowi aby nie dowiedzieli 
się o nim prot.oni, przed których wzro­
kiem cesremOnja musi być ukry+a

Na wierzchołku wzgóiza umieszczo­
ny zostaje ogromny drewniany krzvż. 
Tu odbyv/a się główna uroczystość, re 
alistyczne pr edstawienie ukrzyżowania 
Chrystusa. Dawniej znajdowano czło­
wieka, który zwykle godz’ł się na to, 
by mu wbijano w ^iało prawdziwe 
gwoździe. Obecnie jednak wobec kilku 
wypadków śmierci przywiązuje się tyt­
ko „ukrzyżowanego-* sznurami do knźy 
ża. jednakże baidzo częste zdarza się, 
że męczennik, o ile wisi dłużej niż go 
dzinę, popado w  omdlenie

GROZĘ BUDZĄCE WIDOWISKO

Niewielu widzów, którzy biorą udział 
w tukiem święcie, o p isu j biczów an.e 
jako widowisko Dudzące grozę. Biczo­
wnicy są zwykle do pasa nadzy 1 nie 
maja na sobie nic, fproa. paty białv.Ti 
bawełnianych spodm. w  rekach dzier­
żą bicze, splecione z liod pewnej ro­
śliny, bardzo twarde i ostre. Ponur* 
mieszają się dźwięki pieśni z głosem  
fletów i odgłosem uderzeń bkza o 
dało. Krew spływa po skórze i Habai- 
wia Wale spodne, oraz ziemie dookoła.

Nastrój staje się coraz bardziej ek­
statyczny. Oto pierwszy biczownik pa- 
do nieprzytomny ale nikt nie zwraca 
na niego uwagi i biczowanie trwa da­
lej. Wkrótce więksraość niema już siły 
uo uderzeń. Stopy ich są okaleczone 
cierniami i oslremi kamieniami Ponuro 
patrzą wierzchołki Rocky Montains na 
tę koszmarną scenę.

PO BICZOWANIU

„Hermano , de luz“ (, Brada Świat­
ła*) to hiszpańrka nazwa sekty. Po 
skończonej uroczystośd, gdy uczestni­
cy jej pnryszli tr°cfię do siebie, tworzy 
sie pochód, który przeć pustą okolicę 
ciągnie się dc góry Kalwarii. K ało ub­
rane dziewczęta niosą sztandary i ob­
razy Matki Boskiej, dzieci mają w  rĆ- 
kach grzechotki indyjskie i sprawiają 
niemi ustawiczny hałas. W' każdym po­
chodzie idzie t. zw. „wóz śmierd**. — 

! Jest to zwyczajny wóz zaprzężony w  
woły. na którym znajduje się wyobra 
żenie anioła śmierd. Postać ta trzyma 
w kościstych palcach luk i st"załę 1 
prrypomńi i marność doczesności oraz 
życie przyszłe.

W ostatnich czasach mimo surowe 
go zachowywania tajemnicy, coraz wię 
cej widzów asystuje tym obrzęd-m a 
władze zastanawiają się cny nie wystą­
pić ostro przeciw sekciarzom, Jest 
więc prawdop-idobne, że jeśli w  dał 
szym ciągu, będą starali się w samot­
ności obmywać ciało krwią z grzechów, 
będzie ich ścigał duch nowoczesny, kto 
ry z bronią wystąpi przeciwko barba­
rii jristwom yedniowiecza.

Członkowie bractwa „Buona Morte' (Dobrej Śmierci) odbyli w Rzymie -jak corocznie „Drogę Krzyżową .

W «W ZĘ STOLICY

MIa STO ŻYDÓW c z y  KWIATOWI

Wielkie plakaty są  rozlepione (X 
caii.ej Warszawie. Wezwanie, inwokacić 
zachęta do uDstrzania olrier kwiatami 
plakaty głoszą:

Paryż jest miastem świcie! 
Londyn miastem mgieł, Rzym 
miastem wiecznem, Tokio mia­
stem domów publicznych, New 
York miastem mi Li ar de rów, W e 
necja miastem goiębi. Lód’ mia 
stem kominów, Smorgonie mia 
sten, niedźwiedzi, P izno miastem 
dobrego piwa — i.iechże W ar­
szaw a bęazie miastem kwiatów 
■i zieleni!!!

Coprawda chętniij by się było mia 
stem miliarderów, ale to  za trudne. 
Magistrat stołeczny nie wycina drzew 
jak magistraty innych oświeconych 
miast, bo drzew wogule niema. Mag.- 
strat dla kwiatów i zieiem tyle itylko 
robi, że rozpisał plakaty — tubylcy pła­
cący naiwiększe w  Polsce podatki sa­
morządowe (32 zl od łba) mający naj 
mniej ze wszystkich miast zieien na 
ha. winni z własnej kieszeni przyspo­
rzyć W arszawo: miano — t. iasta kwia­
tów

Kupić drewniana rynienkę za 7 zł. 
50 gr. (do jednego okna!), ikupić ziem 
za złotówkę (do jednego oknaii) ku­
pić flanc ów i cebulek za 5 zi (do jed 
mego okna!!!) — i miasto kwiatów go 
ttowu jak  kto ma 5 okien od frontu 
to już jegu pech.

Trzeha przyznać, że dom. ze wszy-

ttotte pitny Pictcrat: mjjmM30.1100intr.
Co opowiada słynny Srtnk stratosferyczny

(el) Cicha zielona ulict will na skra frów. Ani naukowo ani praktycznie nie albo też lata się oówoli, a wówczas mc 
ju Brukseli. Dwupiętrowy domek, a można się spodziewać nowych rewo- żn? samolot obciążyć i zuzyć mnie* 
przed nim kawałek ogrodu. Pokojówka iacyj naliwa
otwiera d rw i, ale tuz za nią stoi profe- Rezultat poprzednich moich lotów ) Jeśli się chce latać s7-ybko, a przy
sor Piccard. KoiespOndent zagraniczny, potwierdził badania teoretyczne w  zu- tem obciążyć saimotot i zużyć mało pr 
który przeprowadzi] ten wywiad oba- pełności. Opierałem się na prawach fi- liwa, to trzeba na to zmniejszyć opór i 
w_i się że sie snóżnB ale Piccard wy- zyld, które w stiatosterze tak samo o- w ruchu naorzód, a więc mtać w  powt* stkiemi oLnan. ukwieconemi, z banco
ciąg- 1  rarek: , Przodwnie —  mowi z b&wiazują jak w  atmosferze. W całej triu silnk rozrzedzonem, czyli wznieść nami jak bukiety — tak dom su z
uśmiechem — przyszedł pan o  10 se- mojej karje*-ze żaden eksperyment nie się do stratosfery. | wygląda Az ino isc uucą z za rą
KUnJ zawcześnie, a wię-- jest prawie dal *akićh wyników, któreby sie nie Srraitosfera jesi niebiańskim terenem głową, gapi: si na kwietny < .
punktualny**. zgadzały z i rzeprowadzunemi poprzed- zawsze cichym, spokojnym bez burz 1 Wieca irem naw z »sc.c się r --

„Zapewne myśli korespondent, gdy nło obliczeniam teoretycznymi Czem- zmian, zawsze jedrakow* i stała ber ^  kdy pogodnego 111?,
sie jest opam*wanyrr. ptraez demona że jest w rezultacie wzlot do atratosicy względu na zas i porę roku Do samo kaP'e  zewsrą< 1 0  ? 
cyli .... Następnie prot Picard wprowa jeśli nie eKSoerymentem swoją drogą jątu stratosterycznego należy więr ^  ^  „C
jzp gościa do saloniku. Na ścianach eksperymentem wspanlał m “... przyszłość. Niebezpieczeństwc wypad
zdjtiia  rodzinne, gospodarza, żony 1 „Jakie jest zdaniem panskiem naj- ku jest ram znacznie mnieisza niż
dzieci, obok rego tnekórt zdjęcia z większe niebezpieczeństwo, Które za- niżej. Ołwrwanie się skrzydeł^ czego

graża podróżnikom do stratosferv?“ — tak obawiają się wszyscy lotnicy, jest | A m  Nalewkach jak to zapachy 
zapyta' dziennikarz wykluczone Skrzydła takiego san.oiotu śled, 1- i<wtaną zatuszowane zapaicnaimi

—  Uszkodzenie kabiny, któreby mogą być znacznie więKsze ruz dotycb pei5rK>n, j ezedci Lecz Nalewki bę-
spowodowało napłw  rozrzedzonegc czasowe dzięki rzemu samoło. taki lą-
powieti za. Działanie takiego lc-zrzedzo- oowac może zeSljzgiiąc się łagodnie,

To skrzętne gosposie 
r. Piesk? na

Dalkonie wśród kwiatów też nikt nie 
dostrzeże i nie zauważy, że właśnie po-d 
niósi nogę...

tów stratosfe-yczynch.
P'‘ccard jest w-ysoi: i chudy. Zwy- 

etęsca s'ratosfery z pewnością nie jest 
typem roztargnionego* profesora. — 
Wprawdzie oroło ma marzyciela i po­
ety, ale oczy jasne 1 bystre realisty 1 
człowieka praktycznego.

TEORIA MA ZAWSZE RACJĘ

a nie szybko i niespokojnie jak samo 
loty obecnie

Zasadniczym warunkiem dla komun 
kaujl lotniczej na wielkich wysokoś

nego powietrza jest straszliwe. Na
wysokości 19.000 metrów ciało ludz­
kie pękałoby tnomuitalnk ponjeważ po 
wietrze znajdujące się w e krwi ludzkiej 

Przypomnijmy sobie Pierwszy v zlot gwałiowrie w y s ta ło b y  się nazewątrz. ciac^  jest KaWm zamknięta hermety . .
p rofesja  Piccarda do stratosfery. Stud wysokość* 19.000 netrow wocte we cznie której konstrukcja nie przedsta rysów**.
,ował o- tę sprawę przez lata jako na- krw' - ^ zę ,S':  ̂ yć‘. N.a wia trudności nie ao pokonania. Prak-
, • u ć, , . < run, ”  /sokcścś 33-OOC ciało ludzkie zmiem-ukowiec, liczi ł badał, probowa! 1 pew- ' . ______

nego dnia przystąpił do budowania swe . y s*ę m .  ^  ™ u P®'
go b  onu Posiadał tę p^ńBość, nieWK dsm«Jie ataiosteryczne ra tej
maje menie, którzy Swe ustanowienie wnsokośu jes mmejsze an -eh  cłsnie-
opracowali jakn: ijdokładnL,, k r*y do. Pary w odnej Przy 3J sh pmach a e-
J . . , , .  * j „ r . pła, względnie punkcie zamarzania”skonale znają od eto ktoregc d» a. Ody ;  Ł «

wzniósł się po raz pie-wszy, uważane,

dą stratne, dziś Warszawę nazywają 
powszechnie miasiem Żydów — kwia­
ty  miałyżby wyrugować żydów.

Karol

(że jes|t człowiekiem straconym, że 
musi zginać 1 nazywało się, ze w  gon­
doli hermetycznej znajduje się tylko 
trup, kiedy zdrów i cały wyładował w 
dolinie alpejskiej.

POLECĘ ZNOWU...
„PowtóPŁe mój lot — mówi Piccard. 

— Teoretyczne prace przygotowawcze 
do wzniesienia się na wysokość 30.000 
metrów są już ukończone. Nie jest to 
jednak ostati czna grarica, jaka może 
być osiągnięta. Co do mnie, jestem zda 
nia, że czterdzieści tysięcy metrów to 
szczyt jak: balon stratosferyczny mo-

Z zimną k*wią sucho opowiada pMY 
Piccard o uczuciah lotnika stratosfery 
cznego.

— Czy w ciągu swoich lotów od­
czuwał strach? —  pyta dziennikarz*

— Owszem były krytyczno m om e.

Jako uczony wstydzi się on 
czego, niepodlegającego kontrop świa­
ta uczucia... Lepiej o  tem nie mówić..

tyczna wysokość prztciętna w  tał tej 
poruszałyby się samoloty komunikacyj­
ne i pocztowe wynosiłaby mniej więcej 
15 tysięcy metrów, przyczem szybkość 
800 kilometrów na godzinę dałobv się 
łatwo osiągnąć.

cznie więcej. Mam tutaj szereg koszfo-

Ha itępnie dziermikan. dowiad^-wał 
się ozy nowy lot bęuzie r.iiał z<'sadnxze 
znaczenie i czy zdoh wydrzeć naturze 
jakieś nieznane taiemmce'-1

PICCARD aZUKA MECENASA

„Są to szczegćky o  których nie mo­
gę mowie. Wiem jednak, ze zobacz 
n eczy  jakich żadne oko ludzkie nie wi 
działo, Na wysoKOśc. trzydziestu tysię 

DziennikarŁ przeszedł skolei na bie- Cy meli ów niems już nieba. Ntepo do- 
żące plany profesora Picca^da: wiem, jest to otaczająca ziemię orz esy-

„Kiedy zamie.-za par wykonać na- eona światłem warstwa powietrza Ta

ty -  ndpowiaaa profesor I uważa, że | st!? ny ^
w  zdanSmsprawu ta jes z; atwiona. „Ody tylko będę m ai poą-*ebiv* w której gwązpy nieb.yszozo j^ p -z e z

tajemni- pieniądze Narazie szukam mecenas;. mgtę, ale pala się jasnym olaskiem.
Chce Pan wznieść się ze mnąr Proszę Miijardy gwiazd które gołem okiem w- 
bardzo jednakże musi mł pan dae do ( iłzimy na niebie. Wśród tej nocj pło­

nie stonce jako jeana z wieli* gwiazd 
nie rozjaśniając wokół orzestrzenr...PRZYSZŁOŚĆ NALEŻY DO SAMO­

LOTU STRATOSFERYCZNEGO

dysjiozycji środki potrzebni na budo­
wę batonu**.

Na pytanie dziennikarza ileby taki 
„Awiacja dotarła do martwego baH>n kosztował profeso Piccarn w yda

 .......... . prmktu — ciągnie profesor. — Atrsolut- Ss  otówel notę * i
ze ^ g n 7 ć .7 e d n a k ż e“ j W ż e j  30.00C ny rekerd szybkość, wyitosi 700 kim
występują już znaczne trudności kon- ^ ^ n ę ^ ^ l i u | ^ c h a d z ^ d o  j  - ^  .z,ot>x ... 2 ,az b^t i- ny

p-zed lastępnjącym dylematem: albo ■
iaia się szybko w takim razie możm Piccard czyni długie obliczenia w 
zabrać 7 soba paliwo na dwie trzy go swdłm notesie. „Manr‘‘ mówi wreszcie 
dżiny, przy czem sirnolot może unieść — „czterdzieści milionów franków w 
najwyżej jedna osobę towarzysząca, złocie. Nowy balon kosztowałby zna-

sf-ukcyjne. Przy każdych następnych 
5000 metrów, które się chce osiągnąć, 
wielkość powierzchni balonu musi byc 
podwojona. Niema lednalk żadnych 
specjalnych przyczyn aby starać się 
wyjść ponad trzydzieści tysięcy me-

W tym momencie profesor chowa 
nores do kieszeni. Matematyk i-stepuje 
mieisca marzycielov,4.

jak widzimy na poastawie tego wy- 
wiadt odbytego w  BrukseL przed kp- 
„oma dniami podane prze p«ma poi 
sldo wiadomości o  wzlocie belgijskiego 
uczonego ;z ąegjonowa pod Jabłonna na 
leży traktować z pewnemi zastrzeże­
niami

PODRÓŻE WŁADCÓW
tSjwsobj podróżowania głów koro­

nowanych były o>l najdaw niejszych 
czasów różne, ponieważ zwyczaje, tro  
ska o p restiż i bezpieczeństwo od­
gryw ały tu  znaczną rolę, a decydują­
cy wpływ miały upodobania władcy. 
Tah. np. cesarz Franciszek Józef, zgo 
dnie ze swym pury tańskkn trybem  
życia, sypiał na łóżku połowem, 
przytem  był wrogiem samochodu i 
używał wyłącznie ekwipażów konnych. 
Ofiarowany- m u przez W ęgry pociąg 
dworski stanow ił jednak cudo techniki 
nowoczesnej. W agon cesarza mknął 
ta k  lekko i  łagodnie po szynach, że 
bez tru d u  można było golić się w po­
ciągu podczas „azdy. Jednakże wew­
nątrz  wozy te  nie odznaczały- się by- 
na jmniej przepychem . Bardzo luksu­
sowo natom iast przedstaw iał się po­
ciąg dworski V* Hhelma II. k tóry  wo- 
góle lubił wspaniałość zewnętrzną. 
Samochód cesarza miał zdaleka w do- 
czny proporczyk, a fa n fa ra  cesarska 
zapowiadała już z odległości jego juzy 
bycie.

Znacznie prościej natom iast jeździ 
angielska para  królewska Samochód 
dworski przywozi królestwo na stację, 
gdzie już ezdka wagon dworski. W a­
gon ten zostaje przyłączony do zwy­
czajnego ozy pośpiesznego pociągu, 
kursującego wedle rozkładu jazdy*. P o­
dobnie podróżują królow.( północy-,

] zwłaszcza król duński, k tó ry  wogóle
jjorusza się wśród swoich poddanych, 
j,ak człowiek pryw atny, wieczorem by 
wa w „Tivoli“  1 odrzuca zdecydowa­
nie wszelką opiekę policyjną. Raz na­
wet uratow ał życie tonącemu wsko­
czywszy- do rzeki 1 potem  s ta ra ł się 
bardzo o to, aby spraw a przypadkiem  
nie nabrała rozgłosu.

Inaczej wyglądało to  u cara Rosji. 
Koleje m onarehji rosvjskiej były wo­
góle wygodnie wyposażone, a już po­
ciąg ca isk i był tak  urządzony, że 
władca R csji mógł się jedenie u sk a r­
żać na brak ruchu. Pociąg carski 
składał się wprawdzie z niewielu wa­
gonów, iecz poprzedzały go liczne po­
ciągi ubezpieczające, tak, że jeśli cho 
ilzi o ludzi i  m aterja ły , było pod ręką 
wszystko, czegoby car mógł zażądać.

Na w.sehdzie taki sposob podróżo­
wania władcy poderwałby znacznie je ­
go au to ry te t. Skądinąd wiadomo,, że 
tak i np. baron W areszauin, potężny 
nam iestnik rejonu okupacyjnego s tra ­
cił cały szacunek ludności, i  chwilą, 
gdy przestał jeździć ekwipażem za- 
jn-zężonym w cztery k^ iie, z poprze- j 
dzający-m go szwadronem kawalorzy- 
stów Poczi lwi Bośnia"y i Herecgo- 
wińozycy, nie sądzili bynajm niej, że 
to dla nich lepiej, gdy- nie muszą jio- 
śpiesznie wskakiwać do przydrożnego

rowu, gdy nadjeżdżał eirwipaż cesar- , ciągnięte jedwabiem.. 
skiego zastępcy: C harakterystyczne j W agon szacha kosztował m ajątek,
dla tych ludzi bvło westchnienie pew- naw et według pojęć wschodnich. \v a- 
nego Bośniaka, k tó ry  zobaczy wszy : gony orszaku i służby dworskiej są
F ranciszka Ferdynanda w zwyczajnym 
m undurze oficera piechoty, m ruknął : 
„ I  ten ma być naszym przyszłym, ce­
sarzom V ‘ Uniform mieniący się b a r­
wami i błyszczący od złota, byłby 
dlań znacznie milszy. To właśnie jest 
praw dziwa przyczyna dla k tórej ksią­
żęta indyjscy sprow adzają najkosztow  
niejsze i najbardziej luksusowe samo­
chody i samoloty.

Także szach perski wiedział dla­
czego zamówi! swój pociąg dworski w 
Bzweeji..

W łaśnie Szwedzi um ieją wyposa­
żać pociągi dworskie. G arnitur ten  
przedstaw ię pociąg luksusowy, jakiego 
dot ąd nie ogła d ano. K ażdy wagon ma 
20 m etrów długości. Opancerzenie zew 
nętrzne jiłyiam i stalowemi grubości 
p a ru  cen tj metrów, zabezpiecza go od 
ewentualnego natarcia  z zewnątrz. 
Pozatem  okna i drzwi pociągu zam­
knięte mogą. być w przeciągu 15 se­
kund hermetycznie, jednak w tak  
pomysłowi sposób, że świeże powie­
trze minio to  ma dojiływ do jroeiągu 
W.szy^tkiC części metalowo są grubo 
pozłacane, względnie posrebrzane. — 
K lanik' zrobiono są z masywnego sreb 
ra. Zasadnicza barwa wozów jest sza­
ra. W ew nątrz wykładane są liajkosz- 
towniejszemi gatunkam i drzewa i ob-

oczywiście m niej wspaniałe, ale zaw­
sze jeszcze luksusowo urządzone. Każ ■ 
dy tak i wagon posiada własne u rzą­
dzenia ogrzewające, chłodzące i do­
prowadzające o.świ-fJenm. ,

G arn itu r ten jirzybył do Rygi, a 
stam tąd  przez Rosję do Gororgien. Na 
granicy  w ładca czekał osobiście na 
swój jiałae na kółkach, bardzo w do­
datku  niecierpliwie. Na jego życzenie 
musieli inżynierowie i technicy szwedz 
cy, jak  również urzizdnicy kole; hisz­
pańskich, których szach z uiewiado ■ 
mych przyczyn uw ażał za pierwszo­
rzędnych rzeczoznawców —  tow arzy­
szyć >mu w' pierwszej podróży. K on­
w oju tego domagał się on na wypa­
dek, gdyby jakiekolwiek ,z urządzeń, 
nie wydało mu się dość- wsjiamało.

Także su łtan i tureccy jeździliby w 
ten sposób, jeśliby się odważyli kie­
dykolwiek opuścić bezpieczny Stam ­
buł, N atom iast o osta tn ie j cesarzowej 
chińskiej wiemy bardzo dokładnie 
jak  podróżowała i co taka podró* zna­
czyła dla jc i poddanych. „S tary  Bud, 
da“  — jak  nazywano energiczną ce­
sarzową Tsuhsi, w rażącem  przeci­
wieństwie do swego wieku umiała 
przystosow-ać się do wszelkich nowo 
czesnyeh wynalazków i  postępu. Zaled 
wie wykończono kołej Pekin — Muk 
don, gdy zaraz wyraziła ona życzenie

odwiedzenia za pomocą „konia paro- 
wego“  .starego m iasta  przodków. W 
przyozdobionej smokami lektyce, .któ­
rą  niosło 16 eunuchów', przybyła na 
dworzec. Za n ią  (wędrowało ośm na­
stępnych lektyk, w  k tórych  sm działj 
dam y dworskie. N a dworcu s ta ły  juz 
wagony, wszystkie pomalowane na 
żółto. Cały ruch pasażerski na ten 
czas został zupełnie wstrzym any. — 
P rzestrżeń jwdróży została poprzednio 
posypana złotym piaskiem. Lokomoty­
wie nie wolno było pod żadnym wmrun 
kiem wydać gwizdu, a nad spraw ą czy 
może dymić przeprow adzano uprzed­
nio liczne dyskusje, przyezem n ie je­
den z techników poważnie obawiał 
sie o swą głoiwę. Przcdewszystkiem 
liczono się z możliwością, że „koń

od-piiroww w  pewnym1 momencie 
mówi posłuszeństwa.

Bezpośrednio przed wstąpieniem 
cesarzow-ej do iwagonu, zameldował 
je j m istrz eoremonji, że wszystko jest 
w porządku. Chodziło tu  głównie o to, 
że cała obsługa już włożyła na siebie 
stró j m andarynów. Początkowo dwrór 
domagał się aby wyłącznie 
w ic prowadzili pociąg i tylko 
znajdowali się w nim. Gdy europejscy 
inżynierowie oświadczyli na to, że 
jedynie doświadczeni m aszyniści mogą 
prowadzić pociąg i obsługiwać ma»szy 
nę, chciał m istrz ceremonji zrezygno­
wać z całej wyprawy. Jednakże cesa­
rzowa Tsuhsi przecięła ten  węzeł goi- f

ily jski, zarządzając, że każdy człowiek 
z obsługi, a więc i europejczycy, ma­
ją  włożyć stro je  m andarynów

Zawzięty m istrz eerem onji wydał 
bardzo surowy rozkaz, by wszyscy pa­
sażerowie, podczas całej podnóży klę­
czeli. Jego zdaniem można to  było 
łatwo wytrzymać, gdyż podróż -miała 
trwać jeden dzień Ponieważ jednak 
cesarzowa czyniła wS/.ędzie długie po­
doje, jazda trw ała  trzy  dni a ju  
drugiego wieczora wszyscy byli u k re­
su s ił Wówczas zadecydow ać cesarzo 
wa, że mogą- się położyć, oczywiście 
ua gołej podłodze.

Z ciężkiem sercem wykonał m istrz 
ceremonji to  polecenie, ale dodał do 
tego, ze pod karą śm ierci nie wolno 
nikomu używać do spania ławki, gdyż 
V tym  w ypadku mógłby się znaleźć 
na jednym  poziomie z cesarzową albo 
wyżej niż ona.

N ik t n ie  um arł z głodu w czasie 
tej pierw śzej chińskiej podróży cesar­
skiej, ponieważ w pociągu znajdowała 
się kuchnia dworska, gdzie gotowano 
w czterech kotłach. K ażdy posiłek 
składał się ze s tu  dań, najw j myślniej- 

eunucho- i szych z tych, jakie, wynalazła kuchnia 
on: ; clii liska.

Cesarzowa usta liła  po ssończeniu 
podróży, że lektyka ma stauowńć na 
dal obowiązujący ek-wipaż dworski, 
nie m iała  jednak nic przeciw temu, 
aby dwór i dygnitarze posługiwali się 
koleją żelazną. El.



Piątek 19 kwietnia 1935 roku. S Ł O W O

Guzie są Środy Li­
terackie ?

Chłop strzela, P an  Bóg kule nosi. 
Onegdaj iw artykuliku  „Dążenie do 
B ythosu“  przymó wiłem. Związkowi 
L iteratów  wileńskich, że popiera „mo 
ralme i m aterja ln ie“  niepotrzebne 
wyczyny graiomanskit* młodzieży wi­
leńskiej, w ydającej pismo p. t. „W 
młodych oezach“ , zam iast wydawać 
własne pismo. W czoraj w „Pionie“ , 
k tó ry  już wyszedł zwiększonym nume­
rem  świątecznym, czytam  następujące 
oerłoszenie:

JUŻ WYSZEDŁ Z DRUKU 
PIERWSZY ZESZYT 

KW ARTi-LNIKA  

ŚRODY LITERACKIE
pod reuakeją

Tadeusza Łooalewskieąo
zawierający m in. prace następu.ją- 

cycn pisarzy.
Wł. Aicimowicza, T. Bujmckiego, 

W . DobacŁewskiej E I. Gałczyńskie­
go, J. Masnnskiego, Cz. Miłosza, J . 
Putramenta, Al. Rymkiewicza. T. Sze 
ligowskiego, ks P. sleaziewsKiego, J. 
Zagórskiego.,

Wydawca: Związek Zawoaowy Li 
teratów PoLkich w "Wilnie, ul. Ostro­
bramska 9.

Cena zeszy+n pierwszego, wraz z 
.Dodatkiem" obejmującym szczegóło­

wą bioljografję wydawnictw wi.en- 
akich za okres 1921— 1934, wynosi 
2 złote.

Do nabycia we wszystkie!, księgar 
ni ach.

Wiadomość bardzo przyjem na. Je s t 
lek tu ra na święta. Szukam y „Śród -Li 
te rack ieh "  w księgarniach wileń­
skich : n  Zawadzkiego niema, u Ge­
bethnera niema, u Św, W ojciecha nie­
ma U wydawcy w Związku L ite ra­
tów również niema. Czyżby literaci 
wileńscy wydali swój organ wyłącznie 
na  W arszaw ę? Ski.

<<»«»«o»«»«»

Protest angielski
w Waszyngtonie

LONDYN. Ambasador brytyjski w  
Waszyngtonie Lindsay odbył pół go­
dzinną rozrrr&wę z sekretarzem stanu 
Hullen, w toku której -taorotestował 
przeciwko przedłożeniu k( mis,i badań 
uostaw cmunkyjnvch w senacie pout- 
nej Korespanoencji między bankami a- 
uerykańskinr, a rządem brytyjskim 

Chodzi g.ownie o korespondencję z 
bankiem Morgana i Garanty Trust C«m 
pany, które f.nansowały brytyjskie za» 
mówienie amunicyjne w Ameryce.

Ambasador Lindsay zr-znaczył wo- 
bec hu'la, ze aczkolwiek rząd hrytyj- 
ski nie obawia się ujawnienia żadnych 
szc" egółow tej korespondencji. to jed- 
najc uważa, że stosunki rządu orytyj- 
skiego z becnemi krajami, stanowią 
sprawy, Których nie można ogłaszać 
bez zgody rządu Wielkie Bry tanji. Se- 
kretarjat stanu or/ekazal mcmorja’ 
Lindsaya do komisji senackiej bez ko­
mentarzy.

D Z I $, W W I E L K I  P I Ą T E K LEKCJE DOBRYCH MANIER
CO WYTADA I CO NIE W YPADA?

Niem a bodaj z punktu  widzenia 
form  towarzyskich groźniejszego py­
tania. I  niema trudniejszego. Nie mo­
że bowiem być w tym  względzie re­
gał absolutnie sztywnych K ażdy -wy­
padek trzeba indywidualizować, zależ 

. n ie od warunków, czasu, miejsca, osób 
wchodzących w rachubę.

N ajbardziej drażliwym i drastycz­
nym jest zawsze stosunek panów do 
pań. T utaj zawsze najłatw iej o faux- 
pas. Ja k  postępować, aby ten stosu­
nek 'b y ł miły, eerdeczny, koleżeński,

ży jeszcze doprosić parę osób, czy ież 
można pozostać en te te -a-te te . W ie­
czorem, jeżeń chodzi o tea tr, obiad 
o-zy dancing, trzeba być ostrożniej­
szym. Nawet znając jakąś pannę bar­
dzo doorze, lepiej wychodzić, w więk- 
szem towarzystwie. Nic bowiem nie 
szkodzi w równym stopniu repu tacji 
młodej dziewczyny, jak  szwędanie się 
po nocnych lokalach. O tak iej pannie 
będą zawsze krążyły plotki, choćby 
-się najlepiej prowadziła, natom iast o 
innej, k tó ra  może Bóg wie co w yra­
biać, ale dba o pewne pozory, ludzie
będą mówili znacznie lepiej. 

na-uraLuy, swobodny, a jednak r.ie s ta j  Ńa teren ie sportowym obowiązuje 
wal się poufały, co gorsza: dwu zna- zawsze d u ia  swoboda.'.M ożna zawsze 
czny"i L aw et dla specjalisty  dobrego śmiało zaproponować znajomej pannie 
tonu trudno się w te j mierze wypowie p a rtję  tenm sa, przejażdżkę konno, czy

Obraz m istrza Paw ła Rubensa 
(1577—164u).

dzieó.
Należy przedewszystkiem  zazna­

czyć, że te rzeczy uległy w ostatnich 
la tach znacznemu uproszczeniu..Parnię 
tam, jak  w pierwszych la tach  po woj 
nie, jako m łodziutki akadem ik, zapro 
ponowałem mojej koleżance z p ierw ­
szego roku praw a, z „bardzo dobrego 
g n iazd a" , że ją  odprowadzę do domu 

, (odległość, z Collegium NoV«iu na 
I G arncarską, wynosiła 5 m inut dro­

gi piechotą). Odmówiła z oburzeniem. 
W  parę la t później jedliśm y we dwój 
kę kolację w W arszawie i spacerowa- 

j liśmy do północy — choć była zaręczo 
j na —  i wszystko bvło w porządku.

Zasadniczo trzeba więcej rezerwy 
j w stosunku do panienek młodszych, 
l zwłaszcza niepełnoletn ich: gdy chodzi 

o panny sta rsze , koło trzydziestki, mo 
j in a  być zawsze swobodniejszym. W 
i zasadzie każdą pannę, k tó rą  się lepiej 

zna, można zaprosić na śniadanie al-

naw et wycieczkę łódką. P rzy  prono- 
nowauiu wycieczki autem  trzeba już 
być nieco ostrożniejszym.

Jeżeli panna ma jakiegoś narzeczo 
nego, adiniratora, czy innego apszty- 
fikan ta, należy być nader ostrożnym. 
Praw dziw y gentlem an unika zawsze 
aw antur, nigdy nie jest agresywny, na 
rzucający się i wreszcie nigdy nie jest 
zakochany. W  takich  więc wypadkach 
powini ;n zawsze zachowywać daleko 
idącą rezerwę, jeżeli chce uniknąć nie 
przyjemności i, co gorsza, ośmiesze­
nia się.

Jeżeli jakiegoś pana w .ążą z jakąś 
pan ią  -bliższe stosunki, powinien jąk­
ną istarann ie j je  ukrywać. E talow anie 
swoich bonnes fo rtun  es jest zawsze w 
złym tonie

JA Z  PANNY POWINNY CHODZIĆ 
NA BAL?

bo herbatę poobiednią do publicznego 
lo k a lu : od wyczucia za'eży, czy nale-

REPOPTAŻ Z SARDY NJI

Na wyspie wieczystego słońca
Caglian W kwietniu.

Kołysze się zlekka przycumowany 
do brzegu Tybru tuż przy ujściu wiod- 
nopłait. typu Savoia - Mareh-etti nale­
żący dio lotniczej spółki S. A. M. A. u- 
trzymującej- stałe komunikacje .z Tuni­
sem via Sardyńja, Lotnisko zalane 
stoncem, prawie jednocześnie wyrusza 
ą trzy aparaty w różne strony. Pasaże 

rowie udają wykwalifikowanych lotni­
ków przelot będzie -dobry, powiada 
młoda panienka o vry,różowanych us­
tach namiętnie paląca ostatniego papie 
rosa. Wodnoplatowiec wydaje się jakąś 
egzotyczną kaczką przysiadła na po. 
wierzchni wody po długim locie.

Lokujemy się w pływakach.
Łódź motorowa zaczyna nas hoło. 

wać wywożąc ku morzu tam gdzie rz^ 
ka rozszerza się i twarzy jezioro. W krój 
t-ce silniki zaczynają wściekle wa-rczyć: ' 
wark ten zwiększa się i nie oousści 
nas aż do oh wił i w-odowania w Blmas 
które jest lotniskiem Cagł-iari. Bryzg, 
wody tłuką się o szybki Powoli zaczy 
namy ślizgać się po powierzchni, wresz 
cie podrywn się nasz ptak cudownie 
zrównoważony i lekko pnie się nad pila 
tem lądu na którym, jak pudelka od za 
palek starannie poukładane stoją wille 
nadmorskiej części Rzymu, Lidio di 
Ostia.

Pod nami Morze Ty'reńskie rozpjś 
ciera się jak zielono — stalowa płachta 
pofalowana tu i ówdzie: przed nami
przestrzeń, za -nami brzeg i gdzieś dale 
ko Wieczne Miasto zasnute w poranną 
mgłę rozwiewaną orzez lekki wiatr wie 
jący od morza. Tam gdzieś w pewnym 
punkcie, o którym wie pilot pa-tizą-cj 
szaremi oczyma w przestrzeń, leży wys 
pa do -której zdążamy i którą zobaczy, j 
my za godzinę.

*
Jadę pierwszy raz na Sardynję.
P-o wielu latach pn-bytu we Włoszech 

nareszcie zdobyłem się, dzięki zrządzę 
n-iu miłościwego losu, na luzupelrhenić 
mych zaznajom,eń z  krajem, ktorego 
wszystkie połacie od północy -do oołud 
nią powoli poznawałem. Pamiętam pi-er 
wsze wrażenie odniesione podczas czy 
tania powieści Gracji Deleddy pt. „Po 
piót“ w pięknem tłumaczeniu Zyndram 
-— Kościałkowskiej. Ile to  lat temu? 
Bóg raczy wiedzieć.

Spotykałem na wystawach obrazy 
malarzy sardyńskich reprodukujące slyn 
ne, przeba-je-cznie kolorowe siroje wieś 
miaków sardyńskich; zapoznałem się z 
bogatą w przeszłość historją tej wyspy 
przyjaźniłem się z Sardyńczykami a na 
wet za dawnych dobrych czasów wzdy 
chalem do .pewne.j panienki urodzonej 
w Caglia-ri-. A mimo tego, tal: s-ię zda>-

rżało, że ilekroć -projektowałem wy­
jazd na Sardynję, c-oś nieprzewidziane­
go stawało na przeszkodzie. Nreszcie 
jadę.

Zaproszony przez Związek B. O .hot 
ników Wojennych (1915 — 1918) do 
wygłoszenia odczytów w trzech sek­
cjach sardyńskich w Sassari Nuoro, i 
Ca-gliari w ciągu dziesięciu dioi zapoz­
nam się z północą, środkKm i oołudniem 
wyspy, którą nawet san i Włosd mało 
znają. Mam mówić i stosunkach włos­
ko — polskich z uwzględnieniem szcze 
gólnynt udziału Włochów w  powsta­
niach polskich. Poraź pierwszy na San 
dyńjii będzi-e nto-wa o problematach poi 
skicn. Tem przyjemniejsze zdanie dla 
takiego komiwojażera prooagandy, jak 
niżej podpisany.

W arkot silników t"wa bez przerwy 
wżerając się pod czaszkę: ktoś zapy­
cha sobie uszy watą, ktoś inny szykuie 
torebki papierowe bo jakiś niespodzia­
ny wiatr zaczyna chybotać naszym pta 
kiem, jakby igrając z nim w bezbrzeży. 
Upora się z nim wnet pilot, którego nie 
ruchoma twarz z żywego marmuru do 
daje otuchy bladej panience o silnie wy 
różowionych wargach wzdychającej do 
papierosa. Ja w międzyczasie czyta,n co 
mogę o Sardyńji i- Sardyńczyka-ch uzu 
p-einiając chaotyczne wiadomości pato s 
taie z dawniejsz-ych czasów. W spółpa­

sażerowie mii-iezą bo warkot uniem-ożli 
wia ponozumiewanie się między sobą 

j i to daje przewagę podróży samolotem 
> nad podróżą w pociągu, gdzie jeże li;

Trw a u nas zwyczaj, że panny cho 
Jzą  n a  bale w tow arzystw ie m atek, 
ciotek, czy innych ehaperonow. Stw a­
rza to na balach atm osferę niezwykle 
ciężką: słvnne „kanajty" spraw iają, 
że p a ry  tańczące są jak  na cenzuro- 
wanem, pozatem. gdy m atron 'jest p ra  
wie tyleż eo tancerek, nie może być 
prawd u w ego rozbawienia, entrain , we 
sołośei. Zagranicą ten zwyczaj juz da 
wno wyszedł z użycia. N a balach p ry  
watnych należy przyjmować, że pani 
domu je st ehaperonom wszystkich 
swoich gości i że je j opieka zupełnie

  ___ -w ystarcza najskrom niejszym  panien-
i człowieka los usadź-' icbok jakiegoś lu t, ' ,vOUl _ bale-ch publicznych naleiy
| jakiejś gauuły, to  niech ręka Boska bro j |yi-z3'  ̂ do tego, abt przynajm niej k i l ­

im'., : Kanaście pamou było pod opieką jed-
Naresz-cie zarysowuje się przed na- cham rona. Je je li  ̂ jakaś pann|a

mi -ciemną plamą wyspa. W ygląda zra i^zie na ^al z zamężne, siostrą, braten
1 zu jak jeden olbrzymi grzbiet górski narzeczonyrą, najoliższym  Kuzynem, 

wyrastający z  toni morskiej. W miarę t-liocby z przyjaciółka, k tóra mr 
szybkiego zbliżania się oko zaczyna nor °P1(?kę to już żadnego inne-
róz-niać szczegóły. Plama daleka coraz :^ °  c laPcl0n a .-nie potrzebuje,.

|  bardziej ciemnieje, potem zaczyna się | STOSUNKI Z MĘŻa TK A M I 
rozjaśniać gwałtownue i olbrzymieć a
u stóp naszych moTze '•ozisurzone fału- tu ta j  w k r a c z a m y  na te ren  u ie
je nęcąc ku sobie przepastnym bezb,ze zn'yklc niebezpieczny. P rzyjaźń z m ło  
zom Zbliżamy Sie corai barziej: już m ę ż a t k ą ,  z w ł a s z c z a  ż o n ą  p rzy ja - 

J można dostrzedz pasma górskie roizróż Gcla, jo s t jakże często  t ą  skórką po- 
.liając jedine od d r u g i c h ,  a nawet -bliższe ju rj auczową., - K t ó r ą  się niezmiernie 
g ó r y  ukazują się w pełn-i Patrzac z gó , Wf naw et 1 aruzo  d o s w ia d c z o n y - m  

; jry dostrzedz można, jak jakieś ołbrzy. j s " la P ,Wl;°m jK>t .nać 
mie 'iszaje żółto — zieromkawe, krzewy - Jeżel: żona p r z y j a c i e l a  m e podo- 
i mchy obrastające wierzchołki zaokrąg ba się jakiem uś oanu, wówczas o c z y -  
lone. Gdzieś dalej bieleje, jaik iysa głowa 
wysoki szczyt przerżnięty pasami śnie 
gu, to Gennargentu najwyższy wierz­
chołek Sardyńji.

Cień wodno,płatów ca przesuwa się 
ponad lądem, przelatujemy ponad -cyp

W I Z J A  P R Z Y S Z Ł E J  W U J K Y
C*T%J U f  R ?  J  f T i i o  ! Grzechem głównym sztabów al
a  i ]  W  L l l l  - P  janckich w czasie Wielkiej Wojny by

Kombatanci francu-
bie doświadczenia z przed roku, kie- skieruje wszelkie wysiłki celem unice- 
dy w czasie obrony Antwerpjj używa rtwiema tak groźnego narzędzia wal 
no przeciw niemieckiej kawalerji o- ki. Jeżeli natomiast cala armia będzie 
pancerzom samochody i postano- wyposażona w  czołgi i oddziały zme- 

nie Niem a wiono st-worzyć model uzbrojonego w Aanizowane, zniszczenie jednej nawet
. iągam ie Frontalne ataki na umocnione po- kulomioty i pancerz Wbhikułu, 1 większej jednostki, nie przyniesie jej

któryby pozwalał zniszczy^ gniazda specjalnego uszczerbku.

RZYM W czoraj wieczorem przy­
było d c  Rzymu 4-ma specj.alnemi po­

ła zabawa .jak.pisze w swoicł pamiętni 
kach, Win«ton Churchill w . „zabija-

fraucusi.ch Gościi witałj -na dw-orci ^ycje kenezyły się rozlewem krwi, nie 
delegacja kombatantów7 włosikliich, od- dając większych rezultatów, 
działy wielu onranizaoyj i liczmae zebra-1 Główną bronią odporną były i są
na publiczność. Kombatanci francuscy ĈZLS dnia gniazda karabinów ma-
w ^ m ą  udział w uroczystości, która ±  Ndjgawłtowniejsz!
ma caidiemonstrować orzyj-aźń fram.cu-

,my okopow na zachodnim froncie, po
przedzone nawet artyleryjski cm przy 

sko - włoską Złożą oni francuski krzyż go. ow&sucmt za lam r rał, sie w krzy-
wojenny na grobie nieznanego cołnierza ŁOWym ognlu kulonnotow.
i będą nrzyjęci przez króla i Mussal,- Potrzeba jest matką wynalazku.
niego. W  isoncu 1915 Toku przypomnń-no so

Wodnopłatowiec - wiropłat

karabinów maazynowjmh i umożliwił 
przenikanie piechoty wgłąb pozycyj 
nieprzyjaciela. Tak powstały pierwsze 
czołgi.

Wprowadzenie nowej brom wj wo 
łało przewrót w stosunku sił przeciw­
ników. Masowe ataki czołgów, jak np, 
pod Cambrai, 20. XI. 1917 roku de

Pozostaje jeszcze niebezpieczenst-. 
w o araku z powietrza

Przeciwko naloion myśliwskich ae 
roplanot. nieprzyjacielskich, poszcze­
gólny piechur jest właściwie bezsilny. 
Zmotoryzowanie armji skuteczniej go

wiście spraw a jost łaiw a. Należy ją  
widywać tylko wtedv, kiedy7 n ie mo­
żna .tego uniknąć i zachowywać wo­
bec niej tylko konieczną uprzejmość. 

Jeżeli natom iast się podoba, to 
 ̂ trzeba być baidzo ostrożnym. Dużn 

lem wysuniętym daleko w morze i za- ’!ef^ |K)W' en niężów, ktorzy lubią, gdy 
raz. jak na -ditomi ukazuje się rzeczywis • ,7'ory a l0 J? P wodzenie^ schle- 
ta  stoiica- wyspy wieczystego s io ń c a :L ia °  . ° ^ 10™ ie . proznose a po- 
Cagliarl. starożytne Ka!1-ęris oamietają az ,ez za lle"  powodu, u-
ce czasy -przedfenickie, pamiętające Kar j , /  ' o awan ury. \V ach

, . - . , u i  . j. wypadkach wszystko zalezy od eharaktagtnę z którą to  łączirły to  miasto jak - „ TT T - i- • . . ,• . . . i te ru  zony. J ezeh j s t  to  osoba poważnajbardziej intensywne stosunki han- „a • +nlA  . . . . .  ^  .i , i a 1 taKtow7na, przy-iacielskte z nią
Wieze P ^ s k . e ^ e  tamczyslka, stosunk można lm r7vm ^  n ieraz \

pamiętające czasy dominacji feudalnej, I dzi( si tlci M  ^  \ lstovńaet m  
k.edy miash podztóon t na dz.ehnhę m . kobi f  , i ^  • Mendle 
leżało do p z a ,  do genueńczyków cło, ^ . kl(spame się«  jeg1 boda *  A
feudalnych władców n.esnra ,7nskiego rezl,llta t. kł6tui(? z nrzy.juaelem, zer- 
po-chodzeni-a, górują nad zwarcizną do wanie z żoll% ^  na dłu?ie la . 
mow rozjyrzestrzeriioną na rów rinie nad ^
brzeżnej. U b lku  rozciągają się olbrzy 
mie saliny, jak szachownica pól lodwaro 
wych. Witamy radośnie to miasto, -cel 
napow.errzttej podróży, -owo Sairdiniae 
Oaput starożytnych Rzymiain.

Trzeba sobi77 powiedzieć, że serde­
czna przyjaźń z młodą i piękną mę­
ża tką  jest rzeczą wyjątkową. Zwykie 
bowiem, po pewnym czasie, idzie ona 
daiej, niz zamierzano. To też lepiej z

zorganizowały kompletnie niemiecką ^ ro n i przeu niebezpieczen. -wem tego 
v- » - • roazaju.obronę. Dużą też dozę słusznesei ma

powiedzenie, że wojnę europejską w y-| -------------  j7-~-7—  - — — (
grał „generał Tank" — generał Łapewne na zagładę transportj i tabo

Charakter prryszłej wojny skaże

Spostrzegam, ze humor moicn tow a temi przyjaźniam i nie egzagerować..
Należy sie rridywae um iarkowanie i 
zawsze lepiej w większem tow arzyst­
wie. P rzy  pierwszych niepokojących 
objawach zbytniego afektu , — rejte- 
rowae. To jest często jedyny sposób 
ratow ania swego spokoju i przyjaźni 
z mężem.

Czołg,

  - • -i

ry. Wobec ruchliwości ariuji i lotnic­
twa będą one ograniczone wyłącznie 

Dziś zbrojenia przestały być v s ty  t ia nsportu pocisków i środków na 
lliwą koniecznością. Publicznie roz- Pędnych, kmkną «ypy „taborytów . . 

trząsa się zagaanienia przyszłej w o j-, Koncentracja w przyszłej wojnie 
ny. Powstaje kwestja, jak będzie wy- będzie grzechem. Tajemnica i oezpie- 
glądał? przyszła arirja. czenstwc manewrów będzit .polegało

W „EnglisŁ Review' Kapitan Lid raczei na -mstyfikaoji wros a (stoso
le li - Hart podaje ciekawe szczegóły, 
dotyczące przygotowania armji brytyj 
skiej do wojny.

-Zasadniczą teza. na której oparuC 
dzisiejszą o: ganizację ariuji jest kom 
piętna zmiana taktyku Przyszła woj­
na będzie w^jna manewrową, & nie 
pozycyjną.

Szerokie rozpowszechnienie karabi 
nów maszyi owych uniemożLwia opero 
wanie większemi masam: piechoty bez 
osłony. Z drugiej strony jednak czoł­
gi redukują ich niebezpieczeństwo do 
minimum.

Stąd też Liddeli - Hart propagu- 
| je całkowitą motoryzację armji. ł 
i Posiadanie jednej Drygady zmoto- 
jyzowanej na trzy uywizje, jak to ma 
miejsce w  Wielkitj Biytanji. nie aa 
pożądanego lezuitatu. Wróg bowiem

rzyszy hydiropłanowych zaczyna się 
poprawiać: przypuszczam. że myślą
każdy o sobie: latać jak łatać, ale cho­
dzić wygodniej. Tymczasem okrążamy 
miasto: mały punkcik czcrwwno brunat 
ny ukazuje snę -coraz wyraźniej. To EJ- 
mas LotnisKo miasta Cagliari z wiel­
kim hangarem balonowym.

Pilot wsoaraatym lukiem przybliża 
stalowego pegaza do miejsca wodowa 
nia. Za-uważan ,ze każdy z pilotów w 
-tym) manewrze ma inny sposób podej­
ścia. Nasz rooi wrażenie starego woźni 
cy z wielkopańsldego dbmu, który

OZY NALEŻY Z PANIAM I P ić  
BRUDERS CB AFTY 9

W Polsce dotychczas tutoyowano 
tylko ku/.ynk:. W szystkie ir-ne panie 
traktow ano p er pani. ehoóby się zna­
no trzydzieści lat. Dzisiaj pod wpły­

wano to już w czasie Wielkiej Wojny) 
aniżeli na zwykłem ukrywaniu. Także 
tutaj czołg szybki i 3 ilnie uzbrojony, 
odegra dominującą rolę. i

*  *  *

W szystko ma odwrotną stronę me­
dalu. Motoryzacja armij również. Po 1 
sługiwanie się skomplikowanem’ ma- J 
szynami utrudni uzupełnianie strat 
wojennych nowemi rocznikaiu , skom- j 
plik uje mobilizację, użal żniając ją  
od ilości specjalisto’” i wreszcie, naj­
główniejsza objeseja, środki napędo­
we będą stałą piętą Achillesa stron 
wojujących. Do piowadsemia wojny 
trzeba bę izie posiadać gigantyczne za 
pr.sy przed' wszystkiem benzyny Pro­
blem środków napedny h  będzie naj- 
ważniejszeir zagadnieniem przyszli j 
wojny,

szczególnie wyćwiczył sw e szkapiny a- wom Zachodu, zwyczaj ten wychodzi 
by zadzierzyście podjeżdżały poć g a - |z użycia. Niema żadnych powodów, a- 
n'ek Jaśniepaństwa. Suniemy nad -powie zpby nie wypić bruderschaftu  z żona
rzchnią wody przez chwilę a potem bie 
rzemy kontakt: cichnie wark silników. 
Czeka na nas łódź holownicza Uwięzio 
ny linami tró j/lec  zaczyna kołysai się 
lekko na woozie; po przycumowaniu

mi bliskich przyjaciół, bądź z panna­
mi. które się zna od dzieciństwa, 
wzgiędnio od wielu lat. Oczywiście z 
mężatkami można pić b rudera tylko 
za przyzwoleniem ich mężów, a z mło

wychodzimy. Akurat dwie i pól godizi- łziiitkienii pannam i ich rodziców.
ny.

Cześć ci o saroyńska ziemib, na któ 
rej, czasu wielkiej wojny, było wielu . 
naszych rooaków zaskoczonych przez 
konflikt europ^ski n a  ziemi wnoskiej a 
zaopatrzonych niestety jeszcze w oasz- 
porty austrjadkie i riemicckw 1 utaj 
bowietr. koncentn>wanc> cudzoziemców 
z krajów nieprzyjacielskich. Znam ta­
kich oo, pomimo przymusowego poby­
tu nie wspominają źle ludności sardyń- 
skiej i wyspy wieczystego słbńca.

Czas ruszać w  lozkieko-tanym -nieco 
autowozde do miasta.

Leonard iv*>ciemsk'

Sam zwyczaj ten  jest godny popar 
ma \. arowadza on miłą atm osferę ko 
-leżeństwa, kam raderji, intymności. 
1 praszeza st-osunk' Oczywiście bru- 
ders^haft n ie  uprawnia do żadnej fe  
m iljarnnśei, an- do zapominania o 
norm alnych regułach bon-ton‘u.

Tylko powsiechna subskrypcja
PREMJOUTJ 

P 0 2 VCZKI IN' VES'rYC\ JNEJ
pozwoli r,am przebuaować Polską;
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PRYMAS HLOND
legatem papieskim na koi- 

gres Eucharystyczny 
w Lubiani*.

Komisje oszczędneściowo-oddłużeme
dla samorządów

W  najbliższym  czasie ukaże się w 
dzienniku urzędowym rozporządzenie 
m inistra spraw  wewnętrznych, m ini­
s tra  skarbu, oraz m in istra  przem ysłu 
i handlu o organizacji i trybie po­
stępow ania kom isyj oszezędnośeiowo- 
oddłużeniowych dla samorządów. W  
myśl tego rozporządzenia członkowie 
komisji będą w ybierani zwykłą więk­
szością głosów przez rady wojewódz­
kie (sejmiki wojewódzkie w woejwódz 
dztwaeh zachodnich i wydziały woje­
wódzkie w województwach południo­
wych) niekoniecznie ze swego grona 

Przew odniczący kom isji i sekre­
ta rz  m ają otrzym ywać za sw ą pracę

wszelkie ak ty  i dokum enty związków 
samorządowych oraz ich urządzeń, za­
kładów i przedsiębiorstw , jak  rów­
nież przeprow adzać lustrację przez 
swych delegatów i powołanych rze­
czoznawców

W nioski o wszczęcie postępowania

Niesnaski polityczne w Bułgsrji
RESZTOWAKTF 1). PREMJERA  

CANKCWA

riZYM. — Papież zamianował księ 
iza  piym aja kardynała Hlonda lega­
tem na kongres eucharystyczny w Lu- 
blanie.

ECHA WCZORAJSZE

W Lodzi zaszedł ostatnio bardzo 
charakterystyczny fakt, znamienny dia 
obecnych stosunków ekonomicznych.

W uhezpiecrzalni społecznej otrzy­
mało wymówienie z dniem 1 b. m. 129 
kobiet mężatek.

Zredukowanie urzędniczki pragnąc 
utrzymać się na posadach, zgłosiły w 
liczbie 123 podania do zarządu ubez- 
pieczallni, w których oświadczają, że z 
mężami swymi żyją w separacji, bądź 
też są  rozwódkami i same się utrzy­
mują.

Ponieważ odnośne podlania musia­
ły być zaopatrzone w  odpowiednie do­
kumenty, znaczna liczna urzędniczek 
zgłosiła się do kurji bjkkupiej o wyda­
nie zaświadczeń o  separacji.

Dzięki zmienej pogoozie w  górach 
od tygodni następuje powolny odpływ 
wód zimowych z rzek i potoków gór­
skich do Wisły.

Dzięki rem u poziom wody w Wiśle 
jest w  tym roku wysoki, wyższy od 
lat poprzednich. Okoliczność ta ma do- 
da-.nie znaczenie, gdyż spowodowała 
tagoane nasilenie wód powodzicłyych, 
które napływają jeszcze teraz.

Najbliższe podniesienie się poziomu 
v ód w obrębie W arszawy jest możliwe 
dopiero, jak zwykle, na sw. Jana w 
czerwcu 1

* *ifc
Jak wynika z osra mich danych Głó­

wnego Urzędu Statystycznego, w  roku 
ubiegłym wydano w Polsce 44.147 pa­
szportów zagranicznych. 1 iczba w yda­
nych paszportów handlowych wynosi 
4.070, w tern 2.571 jednorazowych 
1 279 wielokrotnych i 212 żeglarskich.

Na wyjazd w  celach miezarobko- 
wych wydano 40077 paszportów, w 
:em 39.668 jednorazowych : 409 wielo­
krotnych. Na wyjazd jednorazowy wy­
dano 1.858 paszportów .normalnych i 
37.810 ulgowych i bezpłatnych, w rem 
na wyjazd w  interesie publicznym, na 
studja i -w celach kuracyjnych 29.226 
3.052, w sprawach służbowych 1.326, 
oraz w wyjątkowych wypadkach 4.209.

Z ogólnej liczby paszportów zagra­
nicznych wydano w  Warszawie 13.447 
paszportów, w woi. Śląskiem 10.617, w 
poznańskiem 4 791, w  łódzlaem 2.970, 
w krakowskiem 3.559, w 'wowskiem 
2.833, w kieleckiem 1.016, w staniisła- 
wowskłem 918 w pomorskiem 1 540, w 
wiileńskiem 519, w tarnopolskiem 457, 
w warszawskiem 4 16, w białostockiem 
362, w luhelskiem 316, w  wołyńskien 
208, w  nowogródzkiem 94, oraz w  po 1 
leskiem 84 paszporty zagraniczne.

* *
Po świętach odbędą się w Warsza 

wie diwie ciekawe naocznie sądowe. 
Jedna odbędzie się w Warszawskim 
Ogrodzie Zoologicznym, a to w związ­
ku ze skargą dozorcy tego ogrodu Ga­
wrysia, który przy wypełnianiu swoich 
obowiązków pokąsany został przez hje- 
ny. Magistrat, do którego należy ogród, 
broni się tern, że Gawryś jest sam wi­
nien, albowiem nre zachował obcwią- 
zujących przepisów. Dla wyjaśnienia 
tej kwestii wyznaczona została wizja 
lokalna

Inno naocznia oubędzae się na Wi 
śle. a to  w związku ze sprawą wyto­
czoną przez ^portowca, który odbywa! 
na Wiśle przejażdżkę kajakiem i naje­
chany został przez motorówkę. Spor­
towiec poza zniszczeniem ka:aka, do­
znał kontuzyj. Dla wyjaśnienia tej 
sprawy przeprowadzona będzie na Wi­
śle wizja lokalna.
inWU!UIIU!SiJiU'"-!!lJ|.?l!r?li|l!l|ll]inilII!t!lłfliilllll!MI1f!l;

ryczałtowo odszkodowanie w wysoko­
ści określonej przez m inistra spraw  plan  oddłużeniowym strony  ma- 
wewnętrznyeh na wniosek przewodni- ją  składać w yjaśnienia osobiście lub 
cząeego komisji centralnej. ! przez pełnomocników!.

Członkowie kom isji m ają prawo j Ustalone plany oddłużeniowe będą 
.jedynie do zwrotu kosztu podróży i i ogłaszane w dziennikach wojewódz- 
d je t za dnie posiedzeń i wyjazdów kich.
służbowych. 1 Itozpoiządzenuie wTejdzie w życie z

K om isja m a praw o badać b u d że ty ,! dniem ogłoszenia. (ISK R A )
zamknięcia rachunków, sprawozdania,

 o-------

Konferencja międzynarodowa
w sprawie rozkładów jazdy

W dniach od 8 do 14 b.m. odbyła T\r jazdy  pociągów towarowych po- 
siz w  Budapeszcie m iędzynarodowa w iększyła się  o nowego członka, a mia

nowueie, o koleje angielskie, których 
przedstaw iciele b rali udział w obra­
dach po raz pierwszy.

N astępną konferencję wyznaczono 
n a  dzień 21 październiKa r.b. w Oslo 
w Nocwegji. (IS K R A ),

BERLIN, —  Niemieckie biuro in­
formacyjne donosi z Sosji, że z pole­
cenia sądu, aresztowany został we 
czwartek rano były premier Cankow, 
były przewódca rozwiązanego w ubie 

oddłużeniowego, zgłoszone do komisji głyia roku wraz z inremi partjami 
do komisji w inny być umotywowane politycznemi stronnictwa narodowo- 
i złożone wraz z z budżetem za rok socjalistycznego, 
bielący i ostatniem  zamknięciem ra-
chunkowem oraz wjwazem długów. Cankow skazany został na wysie-

K om isja rozpatru je wnioski bez dlenie do miasta Burgas nad morzem 
udziału stron, przyezem uchwały za- Czarnem, odkąd został niezwłocznie
padają  zwykłą większością głosów ---------------

członków." Na posiedzeniu ustalającem  Internowanie dwóch premierów

odesłany pod silną eskortą policji De 
cyzja co do aresztowania i  wysiedle­
nia Gankowa zapadła po wystosowa­
niu przez niego przed dwoma dniami 
listu otwartego do swych zwolenników 
i licznych osobistości politycznych.

W  liście tym Cankow występuje 
bardzo ostro przeciwko obecnej poli­
tyce rządu. Wiadomość o wysiedle­
niu Cankowa wywołana wielkie wraże 
nie w opinji publicznej.

SOFJA. — Oprócz byłego premjo 
ra Cankowa internowani zostali w Bur 
gas były premjer Georgiew, były pre-

Czy zaostrzenie dyktatury?
SOFJA. —  Bułgarska agencja te - , Uycznej, znanej pod nazwą ruchu 

legraficzna podaje następujący komu- ludowego i dziarał w ten sposób prze-
:iw dekretowi z 12-6 34 r. o rozwią- 

na aniu wszystkich uartyj. ugrupowań i |
rikat urzędowy:

Minister spraw wewnętrznych 
wniosek dvrekcji policji zarządził in stowarzyszeń politycznych, 
tem owanie na wyspie św. Anastazji, 1 Przez swą działalność Canaow me 
w pobliżu Burgas nad morzem, dwóch tylko wystąpił przeciwko rządowi, ale
grupy osób.

Do pierwszej należą: były premjer 
Aleksander Cankow, były poseł Miko­
łaj Miamilew i pułkow.iik w rezerwie 
Porkow.

Do drugiej erupy internowanych 
należą: były prerijei Gieorgiew, były

i przeciw ustalonemu ustrojowi pań 
stwowemu. Kimon Gieorgiew i jego 
przyjaciele, został? internowani za po 
wzięcie uchwały o ogłoszeniu, ja ­
ko grupy politycznej,, w dzienniku 
białegrodzkim „Prawda1 ‘ dekla 'acji 
przeciwko premjerowi i innym oso­
bistościom. Chociaż nie są oni prseci-

konferencja rozkładów jazdy dla po­
ciągów dalekobieżnych towarowych 
pospieszno - tow arow ych n a  okres 
1935 —  36.

Z ram ienia kolei polskich w obra­
dach uczestniczyła delegacja, złożona 
z czterech osób. pod przewodnictwem 
naczelnika wydziału towarowego m i­
n isterstw a kom unikacji inż. Gustawa 
Ejsm onia.

Na konferencji te j osiągnięto dal­
sze uspraw nienie przywozu przesyłek 
w kom unikacji międzynarodowej za­
równo tranzytem  przez Polskę, jak  i 
przesyłek z -przeznaczeniem do i z Pol 
ski.

Należy zaznaczyć, że Lezba 32 za­
rządów kolejowych, uczestniczących w 
międzynarodowej konfereie.ji rozkła-

szef jego gabinetu W asyli Karakułów  
i były dyrektor policji Naczew. jwnikami ustroju, jednak naruszyli oni 

Osoby, należące do pierwszej gru- ; postanowienia tego dekretu, pozwala 
' py zostały aresztowane, ponieważ jąe- sobie na reprezentowanie koła 
stwierdzono w sposób nie ulegający polity iznego i dając zły przykłac 
ulegający wątpliwości, że Aleksander przeciwnikom ustroju.
Cankow nie rozwiązał swej par ji po  o----------

fekt policji Nacziew, były prefekt So- 
fji Karakolow i prefekt Kemilci'.

' SOFJA. Były premjer Gieorgiew in­
ternowany zos+ał za to, ze złozył pr®ed 
stawisielowi dziei inika jugosłowiańskie' 

I go oświadczenie w  którem odp-erał 
zarzuty, postawień mu przez Złatewa. 
Przyczyną internowania Cankowa by­
ło jego expose o sytuacji politycznej, 
rozesłane ostatnio swOim zwolemikont 

' politycznym.
SOFJA. Podał’ się do dymisji mini­

ster spraw zagranicznych Batołow j 
minisier sprawiedliwości.

SOFJA. W związki- z internowa­
niem dwóch byłych premjerów Canko­
wa i Gieorgiewa oraz innych wy bit 
dych przewódców narodowych, czte­
rech członków gabinetu podało sie do 
dymisji. Oświadczyli oni, że środki za­
stosowane orzez prezesa rady ministrów 
są drakońskie.

DYMISJA CAŁEGO GABINETU  
SOFJA. O dymisji gabinetu bułgar' 

suiegc agencja telegraficzna ogłasiza 
następujący komu.iikat: W ciągu popo­
łudnia ministrowie spraw zagranicznych 
gospoda stwi i sprawiedliwości, którzy 
nie aprobowali powziętego poza radą 
ministrów zrządzenia o internowaniu 
kilku przewódców politycznych, złożyli 
prośbę o dymisię, powofuiąc się na 
względy formalne i prawne. W wyniku 
i-ego wieczorem prez*® rady minist- ów  
Złatew, nrzedstawi} krolowi prośbę o 
dymisję całego gabinetu.

T E L E G R A M I
j S. S. „POZNAM* WRÓCIŁ DO GDYNI.

Japońskie świąto kościelne przy muzyce gramofonowej

Skarga Niemców kłajpedz- 
kich da Ligi Narodów
BERLIN. Niemieckie Biuro Imorma- 

cyjne donosi z Genewy, że prredsfawi- 
ciel Niemców IdajpedzkicL radca szkol, 
ny Meyer, wręczył wczoraj sygnatarju 
szom statutu kłajpedzkiego skargę, w  
której wskazuje na liczne naruszenia 
prawa przez rzad litewski, Skarga pod­
kreśla m„ in., że sejmik kłajpedzki nie 
mógł przez całv rok się odby wać z po­
wodu stawianvch mu przeszkód.

Kampanja wyborcza 
w Czechach

BRATYSŁAWA W Rózomberku od 
yło się wielkie zebianie dronnictwa 

księdza Hlink:, na ktorem omawiano 
sprawy związane z wyborami i powzię­
to v ażne uchwały. AL in. stwierdzono, 
że stronnictwo ks. Hlinki wbrew obie­
gającym pogłoskom nie bedzie kandy- '■ 
dować w krajach czeskich, gdyż nie 
chce pójść śladem ludowców czeskich, 
rozbijaiących ludność katolicka na Sło. 
waczyznie. Ustalono również listy kan­
dydatów na posłów i senatorów, przy- 
czern prezydium pozostawione swoboH 
ne ustalenie kolejności kandydatów.

Na liście posłów figurują lówtileż 
młodzi ludzie, którzy położyli wielkie 
zasługi dla ruchu autonomicznego. Do­
szło do utworzenia bloku słowiańskich 
stronnictw opocycyinych, do którego 
weszli prócz obu słowackich stronnictw 
opozycyjnych również, Polacy i Ru Ani 
podkarpaccy.

Za Polaków jodpisał umowę wy-

Śwlięto .kwiatu wiśni** obchodzone jest w Japonji bardzo uroczyście. Starodawne obrzędy pedipoi :ą się tu z pos 
teDem gdyż wykonywamy na zdjęciu taniec „Sakuro omd«“ odbywa się w irakt muzyki z p ły  gramotcirowych.

'iii   mil— m i r r a —    i.....  . n a —  m m m .........  «*>»

Patt francusko-sowiecki
PAPYz. O godz. 18-ej agencja Ha- w ten sposób zrealizowany. W tej e - . nia wyborów municypalnych w e Fran- 

vasa Ogłosiła następujący komunikat, wentualności Lavai mogrby odłożyć swą | cji. Wybory samorządowe odbędą sie 
Min. Laval po powrocie do Paryża podróż do Moskwy do czasu zakończę- . i maja.

kama prywatnego. do sw ego miesz. j DŁiennikj francusKie o rokowaniach
Dziś wieczorem odbędzie on roz-i . . . .

mowę z pr. mjerem FlandJnem, ktorego, PARYŻ. Prasa francuska obszernie Narodow. Oznacza to ze układ ten zo- 
poinformuje o przebiegu narad genew- | komentuje przebieg rokowań francu- stał oddany pot egidę Ligi. W wypac

gjjo sowieckich. ku nagłości Rada Ligi Narodów zosta
„Le Petd Pansien** pisze, że w  cza- nie ".wołana natychmiast, celem po 

sie konferencji francusko - sowieckiej wzięcia decyzji, polegające na pozosta- 
nietylko wytknięto zasadniczi linje, lecz wieniu lub też niepozcstawieniu swobo 
również ustalono większośi postano- dy działania państwom zainteresOwa-

GDYN1A. Do Gdyni wrócił z pierw­
szej podróży pionierskiej do portów A 
fryki Zachodniej s. s. „Poznani**,wysła­
ny tam przez Ligę Morską i Kolon- 
jalna

ODROCZENIE SDRAWY RJDROFFA.

LWÓW. Dziś w p*)łuanie mia} za- 
naść wwok przeciwko Stanisławowi 

J RudrnffowI, jednakże obrońca oskarżo­
nego powołał się na to, że wczoraj w e­
szła w  życie ustawa o atmwstji podat­
kowe! i wskazał iż Rudroff opierając 
się na tej ustawie, wniósł do władz 
dwa pisma z Dodaniem dochodów spół­
ki „Brody** za lata 1929 — 33 w wysc 
kości zł. 3.200.000 i osobistych docho- 
dow za lata 30 — 33 w wysokość4 zł. 
3.000.000.

Sąd uznał wywody ooroncy i odro­
czył sprawę do końca miesiąca, celem 
sprawuzenia, czy Rudroff istotnie for­
malnie sprostował cvfry swych docho­
dów.

HANDEL NIEMIECKO SOWIECKI

BERLIN. „Ost - Express" donosi z 
Moskwy, że odbywają się tam obec­
nie narady w sprawie ułożenia listy za­
mówień sowieckich w Niemczech. Rząd 
sowiecki zamierza wysiać nieba wen- do 
Niemiec kilka komisyj, których zada­
niem będzie pomagać przedstawicie 
stwu handlowemu ZSRR. przy udziela­
niu zamówień firmom niemieckim.

ODROCZENIE PARLAMENTU 
ANGIELSKIEGO.

LONDYN. Parlament angielski od­
roczył się na ferje świąteczne do dnia 
29. 5.

skich i będących w toki pertraktacjach 
z rządem sowieckim w  sprawie zawar­
cia pakhi trancusko - sowieckiego 

Układ zasadniczy został w  podsta 
v. owych szczegółach zrealizowany. 
Chodzi jednak iesztze o to. by rząd 
sowiecki udzielił swej aprobaty na for­
mułę projektowanego tekstu. Formuła

borczą b. poseł dr. Wolff 7 Frysztatu. ta zmierza do uzgodnienia okoliczności
który doznał w Różembcrku bardzo ser | 
decznego pizyjecia. i

BRATYSŁAWA. Na wiadomość, że 
wybory do parlamentu czeski^słowac- 
kiego odbędą się 19. 5., wszystkie stron 
nictwa na 4erenie Sł-waczyzny wzmo-

nagłej pomocy w razie napadu niesp. o 
wokowanego z zobowiązaniami zawai - 
te mi prz^z Francje w  Locamo, w  myśl 
których Francja, jak zresztą i Niemcy, 
zobowiązują sie ".zanować granice Re­
nu, z wyjątkiem napaści, uznanej przez

gły swą agitację wyborcza. Szczególnie Radę Ligi Narodów, 
ostre walki rozgorzały pomiędzy blo W  dniu iutrzejszym rada ministrów 
kiem autoncmistycznym. a centralisty j zaimie się badanie n stanu r' kowao 
cznem- stronnictwem agrarnem, D ąze-1 między Paryżem a Moskwą. Jeżeli za.

STARCIE STRAJKUJĄCYCH 
2  POLICJA.

CORBIN (Brytyjska Kolumpra). Mię 
dzy grupą 250 strajkującym, a poheją 
doszło do krwawego starcia, w  czasie 
k órego cięższe rany odniosło 16 poli­
cjantów i 25 górników.

PR7YWRoCENIE AUTONOMJI 
KATALONJI.

MADRYT. Prezydent Ztmorra podpi 
sał deklarację, prz-ywracajacą Kata-

niem autonomistów jest zdobycie wiek- ’ sadniczy układ zrealizuje się, jak to 
szóści mandatów, przypadających na nożna przypuszczać, niezwłocznie, to 
Słowaczyznc, gdyż wtedy walka ich o 1 komisarz Litwinow, który bawi obec- 
aatonomję wkroczyłaby — jak sądzą — nie w  Genewie, mógłby przybyć do Pa. 
w decydujące zwycięskie -tadjum. ryża natychmiast, aby parafować układ

Premjowa Pożyczka In­
westycyjna to wielkie koło 
rozpędowe, które poruszy 
z martwego punktu tysiące 
drobnych kółek— bezrobot­
nych obywateli Rzeczypo­
spolitej.

POWSTANIE W CHINACH ROŚNIE
LONDYN. Z Szanghaju donoszą: do nowego natarcia, usiłując widcznie 

Agencja „Szimbun Rengo* podaje wia przerwać się na zachód w  kierunku 
domość z Kantonu o  zaostrzeniu walk gór, które stanowią dla nich dogodne 
w prowincji Gui DżOw pomiędzy ko- kryjówki.
munistami a oddziałami rządowemi. Od kilku dni na terenie działań wo.

W pobliżu Gui Janu, gdzie znaj jennych pada ulewny deszcz, 
duje się główna kwatera Czang - Kaj .  i Utrudnia to ogromnie operacje wojsk
Szeka, toczą się zacięte walki. Aiak 3 i rządowych, zaopatn "nych w ciężką ar-
dywizyj nanldrisklch byl o tyle skutec" tylerję 5 tanki.
ny, że czerwoni armja, która znajdo Oorócz* tego niepogodo jest tak
wała się w  odleetości 10 kim. od Gui* wielka, że samoloty nankińskie musiały 
Jan, została odrzucona o 30 kim. ; zapr^stać bombardoy.ania wojsk cze-. 

Mimo to czerwoni przygotowują się wonych.

wier układu. Pozostają jeszcze do u- nym. Należy podkreślić że okres 48
zgodnienia newne teksty, lecz kwestje godzin dla zwołania Rady Ligi został lonji jej admin.stracyjną autonomjf z 
zasadnicze zostały załatwione i to t j  w  porównaniu z pierwotnym projekten, wyjątkiem służby bezpieczeństwa pu- 
sposót wywołujący i adowolenie obu skrócony. blicznego.
stron. Konwencja francusko .  sowiecka ■  
jest układen dwustronnym, mieszczą­
cym sie w ramach Ligi Narodów.

Oba kraje pod egida pakiu Ligi o- 
biecują sotńe wzajemna ocmoc na .ŵ y - 
padek napaści. Dewn? trudność z punk­
tu widzenia prawnego ptzedstawia u- 
zgodnienic nCwego układu z traktaiem 
lokarneńskim. Należy uniknąć tego w y­
padku. by Francja mogła być uważana 
przez Anglję i Włochy, czyli przez pań­
stwa gwarantujące paki lo.amenski, za 
napastnika w  razie, gdyby po przez 
sferę zdemilitaryzowaną poszła na po 
moc zaatakowanemu Związkowi Sowiec 
kieniu Jak słychać, pisze dziennik, roz 
wiązanie tego drażliwego Tagadt?ienia 
znalazło formułę analogiczną do tei,
'itóra pozwoliła łączyć układ francuska 
polski do całości układów lokarneń 
skich.

„Le Journal** oświadcza, iż Francuz 
zawsze stali na stanowisku oparcia u- 
kładu francusko sowieckiego na tych 
samych podstawach, na iakich oparte 
są gwarancje, udzielone przez Francję 
Polsce i Czechosłowacji.

„Le Matin“ pisze: O ile jesteśmy
dobrze poinformowani, Laialowi udali 
się nakłonh pana Litwinowa do Dorzu­
cenia kcnceprj automatyczności wzą 
iemnej pomocy. Odtąd wiec wszelki” 
żądanie pomocy będzie poddane Lidze

f ■ v ■

W Koblencji oddano do użytku no wa stację nadawczą radja.
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Urzędy dziś i jutro ' ODEZWA KOMITETU LIGI DROGOWEJ
Propagandy Pożyczki inwestycyjnej

WTLNO. Dziś. w Wielki P.ątek pra­
c a  we wszystkich urzędach państwo­
wych i samorządowych odbywać się 
będzie tylko do godz. 1 ej w południe. 
Kasy czynne będą do godz 12-ej.

Jutro, w Wielką Sobotę, urzędowa­
nie trw ać będzie do godz. 12-ej.

Poczta w święta
Dyrekcja Okręgu Poczt i Telegra^ 

fów uprzejmie zawiadamia, że w okre­
sie świąt Wielkanocnych urzędy i agen 
cje pocztowe będą czynne:

W  dniu 20 kwietnia br. do godziny 
17—fij

Wdmu 21 kwietnia br. zewnętrzna 
służba oocztowa dla publiczność' oraz 
slużoa doręczeń przesyłek pocztowych 
ustają w  zupełności.

W yjątek w służbie doręczeń w  tym 
dniu stanowi" paczki żywnościowe, poś 
oieszne przesyłu* zwykle i polecone be2 
poibrania oraz zawiadamien,a o nadej­
ściu telegraficznych i pośpiesznych, ja 
też paczek zwykłych z ży weiru zwierzę 
tami.

W dimu 22 kwietnia br. (poniedzia­
łek) urzędy i agencje pełnią służbę zew 
nętrzna od godz. 9 do 11.

W dniu tym odbędzie się również 
jednorazowe doręczanie przesyłek pocz 
rowych. i

Godziny u pędow e w telegrafie i te | 
lefonie w czasie Świąt pozostaia bez 1 
zmiany

Apteki
WILNO. —Zarząd Wileńskiego T o -' 

warzvstwa Farmaceutycznego podaje 
cre wiadomości iż na pierwszy dzień 
Wielkanocy dn. 21 bm będą zamfcniett 
następujące apteki- Sokołowskiego — j 
Tyzehauzowska 1., Rodowicza — Os 
rtobramstKa 4 , Wysockiego — Wielka
3., Jundziłla — Miokiew.cza 33., Miejs­
ka — WilensKt 23., Sukc. Fr. Augustow­
skiego — Kyowska 2., Bergmana — j 
W. Ponularika 25 — pozostałe otwarte.

Na drugi dzień U  ielkanocy dn. 22 
bm. będą zamknięte następujące apte 
ki: Czaplińskiego — Ostrobramska 25., ! 
Filemonowicza — Wielka 29., Narbuta 
— ś-to  Jańska 2., Sukc. Wit. Augustów j 
siciego — Mickiewicza 10., Jurkowskie­
go — Wileńska 8 ., Sarofe — Zarzecze
20., pozostałe cFwarte.

Przerwa w komunikarji 
autobusowej

WILNO. K om unikacja a utobuso- 
wa w pierw szy dzień świąt będzie za­
wieszona. Również będą nieczynne 
wszystkie louale rozrywkowe.

K aw iarnie i restauracje będą otwa 
rte  dopiero w poniedziałek.

W sobotę autobusy ku rsu ją  tylko 
do godziny 7 wiecz.

Stan dróg w Polsc< wymaga rady­
kalnych środków zaradczych, znacznych 
wvsiłków pracy i świadczeń finanso­
wych. Nie wystarcza tylko łatać dziu­
ry na drogach, trzeba im dać twardą, 
rowoczesną i trwałą nawierzchnie, któ- 
raby wytrzymała wzmożony ruch koni 
i samochodów.

Stan naszych dróg nie odpowiada 
ani wymaganiom nowoczesnego życia, 
ani m )carstwowemu stanowisk 1 Polski.

W imię bezpie izeństwa naszych gra 
nic i dla podniesienia dobrobytu Pań­
stwa i jednostek musi być przełamarr' 
kryzys naszych dróg.

Pożyczka inwestycyjna, dostarcza­
jąc gospodarce drogowej wydatnego 
poparcia- umożliwi wielkie dzieło odbu­
dowy dróg, umożliwi rozwoj motory­
zacji, zatrudni bezrobotnych i ożywi ży 
rie gospodarcze kraju.

Liga Drogowa, której celem jest 
odbudowa p o lsk i.s iec i drogowej, a za 
daniem pobudzenie i skupienie wszelkich 
wysiłków umożliwiających racjonalne 
zrealizowanie tego wielkiego dzieła 
wzywa wszystkich do czynnego popar­
cia Pożyczki Inwestycyjnej.

Kto dba o  potęgę i bezpieczeństwo 
Polski i jej rozwój gospodarczy.

Kto roKutrue, że bez dobrych dróg 
rolnictwo wegetuje, a przemysł i han­
del nie mają zbytu-

Kto klęskę bezrobocia nrzełamać 
chce wzmożona p^acą,

TEN POMOŻE ODBUDOWIE 
DRÓG NABYWAJĄC POŻYCZKĘ IN­
WESTYCYJNĄ.

KOMITET LIGI DROGOWEJ 
PROPAGANDY POzYCZKI 

INWESTYCYJNEJ.

PODATEK OBROTOWY.
!

WILNO. Urzędy SKarbowe pracują 
obecnei nad wymiarem podatku -obro­
towego za roik 1934. Wymiar tego po­
datku ma być ukończony w  dniu 1 ma­
ja r, b.

Wymiar podatku obrotowego za J 
rok 1934 dokonywany jest po raz pierw 
szy według zasad ustalonych przez no­
wą ordynację nodatkową. ,

Posiedzenie flsdy Budowlanej

LUSTRACJA PORZĄDKOWO .
SANITARNA.

WILNO. Władze administracyjne 
przeprowadzają na terenie miasta lu- 
słraicje sanitarno - porządkowe. Specjał 
r.ą uwagę zwrócono na sklepy spożyw­
cze, jadłodajnie zakłady fryzjerskie 
i t. p

Winni stwierdzonych nieporządków 
i przekroczeń przepisów sarn karno - po­
rządkowych pociągami są  do odpowie, 
dzialności karnej w drodze administra­
cyjnej.

■ J "  | i

Helena Śzebeko
O B YW A TELK A  ZIEMI M OHYLOW fKlEJ 

p o  k r ó t k ia j  ch o ro l « ,  o p e t r z o r n  Sw.św S .k r a m i  >tair. > 
z m u l b  d n i a  18 k w ie t n ia  1935 r w  « i i  u *zt .1.

Etsp o rtic ji  z domu ż rrtb z  przy ul Jłjiellońskle) 7 p  2 
do kłpllcy n i  cmentznu po-Beratrdyńskiw odbędzie się 19 go 
kffletnli o gtdz, 18 e|.

Nkl c t t ń s n  o źsłobHe 1 poęrztL 20 kwietni* o godz. 10 rin-o 
O  czem z*wikdimi* k ie w ry c k  1 życzliwych stio iktni

RODZINA.

POzAR PRZY UL. WIŁKOM1ER- 
SKIEJ.

WILNO. W  Urzędzie Wojewódzkim 
odbyło sie posiedzenie Rady Budowla­
nej. Na posiedzeniu zapadła, między 
mnemi uchwała przystąpienia w  roku

WILNO. Wczoraj w  dzień przy uL 
Wilkomie! skie, 50 w  mieszkaniu Liby 
Kantoro wieżowej wybuchł po żar od 
zbytnio napalonego Oieca.

Ogieri, który ogarnął ozęsc lokalu, 
bieżącym do budowy kilku szkół po  został zlikwidowali- orzez straż po­
wszechnych na terenie powiatu brasław zamą. 
skiego. |

K R O M K A  w i l e ń s k a

PIĄTEK 

M» 19
Tymo**

Jutro
Srpcjuiz*

Wschód słońc* g.  4.11 

Zachód słone* %. 3.27

Uprawnienie naczelników UrzędowSkarb.
ZAGINIECIE UCZNIA

WU NO. Wyszedł z domu i zaginą) 
8-letn: Adatr PrzewalsKi, uczeń szkoły

WILNO. Ordynacja podatkowa prze swoich korzystali w jaknaiszerszym za. powszechne Nr. 17. 
widuje, że naczelnicy urzędów skarbo- kresie. — ::— ::—
wych mogą we własnym zakresie uz­
nać odwołanie drobnego płatnika, o
ile wymierzony podatek mie przekra­
cza 300 złotych. Celem odciążenia k»mi 
syi odwoławczych zalecono naczelnikom 
urzędów skarbowych, aby z uprawnień

KOMUNIKAT STACJI 
METEOROLOGICZNE] USB  

z dnia 18 kwietnia 1935 r.
Ciśnienie średnie 764 
T em peratura średnia 4-9 
T em peratura najwyższa +12 
T em peratura najniższa 0 
W iatr: wschodni.
Tendencja barom .: bez zmian.
L w agi: pogodnie.

PROGNOZA POGODY WEDŁUG 
OFICJALNYCH DANYCH PAŃSTWO 
WEGO INSTYTUTU METEOROLO­

GICZNEGO W WARSZAWIE, 
do wieczora, dni? 19. 4. 35 r.: 

Naogoł pogoda słoneczna o więk- ( 
szem zachmurzeniu z możFwością prze i

OJCIEC 1 SYN REGULUJĄ RUCH!

Choć to  Wielki Tydzień — okres 
smutku i umartwienia, tak że pić sta­
nowczo się nie godzi, Lichodziejewscy 
oiełec i syn (Jakóba Jasińskiego 16) 
nie wytrzymali chaiakteru ii schlali say 
r.a pestkę!

Stanęli na rogu chodniku przy skrzy 
zowaniu ulic Zawalnej i Trockiej; po­
patrzyli chwilkę na regulującego ruch 
policjanta i owszem, podobało się im!

Ojciec to nawet pcehwaMł posterun­
kowego:

„Ważnie — pou Lada — leguruje!" 
A na to syn — wiadomo młdoośc by­
w a przekorną! — „A wo wielka sztu­
k a 1 I ja tak zdclem!" 1 począ* wywi­
jać rękami, naśladując policjanta, a oj­
czulek za jego przykładem, taksamo!...

Ruszył policjant do nich...
— Co jest?! — • pyta groźnie.
— Legurujem, panie władza, le- 

k-gur-rirjem! — odrzekli zgodnie OjCier 
i syn...

— Proszę ze mną ao komisariatu'
— Nie pójdziem! — powiadają Li-

Cyklista pod autobusem

lotnycl deszczów w  dzielnicach zachód cliodziejewscy i — pęc! —  kładą się 
nich .i południ owych Ciepło. U mi ark o- na chodnik, nogami wierzgają, obstru- 
wane, chwiiam* dość silne i porywiste , keję wyczyniają...
wiatry z k.erunków wschodnich j Wreszcie, przy pomocy innych po

  ____ l licjantów, zapakował posterunkowy obu
DYŻURY APTEK. Dziś w nocy dy pijusów do dorożki, odwożąc nasennie 

p żu ru ją  aipttJd Rodowicza (Ostrobram- are'sz't,ii centralnego.

 j u r o r
D ziś-T E A TR ECZYNNY

W  nieazUlę o g 8 15 w,

„Wesoła fiara"
W  ■ oni* d ii» łrk  o g. 4 pf,

. S Z T Y G A R "

Lhńa 17 b. m. o  godz. 20.25 na ul. 
I egjonowej przy garażu ..Arbor “ au­
tobus tego T-wa nr. 38.4C2, prOwaozo- 
ny przez szofera I askow ica (Kosmy­
kowa 29-a) przy skręcaniu do garażu 
najechał na cyklistę Bolesława Korze­
niowskiego, lat 18 (Koszykowa 67), —

któ-y spadt-jąc z roweru dosta sie pod 
przednie koła autobusu i dozna! ogól­
nego potłucze*1 '» Pogotowie ratunko­
we odwiozło Korzeniewskiego do szpi­
tala sw. Jakóba w  stanfc mezag.azają- 
cym życiu.

ska 4), Jurkow skiego (W ileńska 8 ), 
Augustowskiego (M ok iem  cza 10) — 
Sapozr.ikowa xZaiwaikm róg S te fań ­
skiej) oraiz w szystkie n a  przedm ieś­
ciach prócz Snipiszek.

»«»«»

WiiKuk Maisotny.

KftGlMKA BRftMOWICKJl

W I K I E W I C Z A  4

i  A J K A z liHgndiiagtami
Św i ę c o n k i  m p i

Wykrcrrtnia admini­
stracyjne

G ŁĘBO KIIv Na sesji wyjazdowej 
w Głębokiem rozpoznawał wileński 
Rad Okręgowy spraw y karno - adm i­
nistracy jne na sku tek  odwołań od o- 
rzeczeń karnych s ta ro s ty  powiatowe­
go-

M iędzy innemi skazał sąd H irsza

Samobójca iod pociągiem
— ŚW1ĘCIANY. Dnia 17 bm. na Powoć~m samobójstwa były cięż- 

stacji Dukszty Tomasi Dziewie;, lal 36 kiewarunki materjalne. 
mieszkaniec w si Azukarklino, grr duk- Dochodzenie ustaliło, że Dziew lei od 
sztańskiej tz zawodu rolnik, zopaty, — dłuższego czasu nosił się z zamiarem 
rzucił się pod pociąg odchodzący do t* pełnienia samobójstwa.
Wilna i poniós' śmierć na miejscu. — ::— ::—

Rzurlł t i ą z  okna na bruk

WICEMINISTER SKARBU W WILNIE

BARANOWICZU W HOŁDZIE 
WIELKIEMU BUDOWNICZEMU 

POLSKI
l Na wczorajszem posieuzeniu w  lo- 

W1LNO. W e czwartek rano przy kalu BBWR. wylon ony został Komite 
jechał do Wilna wiceminister skarbu Powiatowy sypania kopca im. Marszal 
W acław Staniszewski. Pobyt wicemi- ka Józef„ Piłsudskiego 
nistra miał cnaraiaer prywatny i po Po pięknem orzemówieniu p. oosh 
nołudiniu wyjechał wiceminister do zna- Toźmaka wyłoniory ^ostał Powiatowy

GRODNO. Andrzej Osipowski, lat 
65, popełnił zamach samobójczy przez

Lekarze stwierdzili złamani nogi 
obojczyka. Osipowski opuścił nieds

Szenkm ana, za w yrabianie lekarstw  rzucenie się z okna biura Pośrednie- tfno więzienie w Grodnie, gdzie od-

Gen. Żeligowski
tinnorowym prezesem 

Z. H. P.
WILNO. W wyniku zjazdu Wileń- 

skiegc Oddziału Ż H P. uikcwistytuo- 
wał się nowy zarząd oddc.ia.ru, ma któ­
rego czele sranął jako prezes płk. Ta 
deusz Pełczyński Jednocześnie Zjazd 
uchwali! nadanie godności honorowe­
go przewodniczącego painu gen. Lu­
cjanowi Żeligowskiemu.

OŚRODEK WODNY HARCERZY

WILNO. Nad jeziorem Narocz roz­
poczęły się prace nad budową harcer 
sinego ogólnopolskiego ośrodka wodne 
gc Otwarcie ośrodka przypuszczalnit 
nastąpi już w czerwcu roku bieżącego.

w składzie aptecznym na grzywnę 300 
zł. z zam ianą na miesiąc aresztu. — 
(Starostw o ukarało go gryw ną 200 
z ł.j. Ponadto ukarano szereg osób za 
nielegalny w yrąb drzewa w puszczy 
Hołubickie* na grzyw ny po 100 zł. — 
S tarosta  now atow y ukarał w trybie 
adm inistracyjnym  U m a Bazylego /. 
Dokszyc na grzywnę -50 zł. za zna- 
rhiorstwo.

Wybicie szyb 
w wagonie

WILNO TROKI. Kierownik poćfcj 
gu Nr. 451 idącego z Wilna do M ole. 
deczna Aleksander Sniger doniósł, iż 
w  wagonk osobowym, przyczepionym 
stylu pociągu między wagonami towa 
r°wemi, wybito 8 szyb. Wagon był pu­
sty. Kto dokonał wybicia i w jakiem 
mieiscu Sniger nie wredziai, gdyż spo, 
strzegł dopiero na stacji Kiena. Docho­
dzenie w toku.

twa Pracy, mieszczącego sie na pier siadj^wai kare za drobne przev uiie- 
wszem piętrze.

L W W N M M M M n 1

Brylantowe zmartwienie..
Przyjemnie 'est mieć brylanty, alle 

i z nimi także bywają zmartwienia...
Oto naprzykrad Z-ofja Pieczykówna 

(Sołtańska 6 ), potrzebując pieniędzy 
na święta, postanJwila spieniężyć swój 
pierścionek z brylantem

Zgłosiła się więc do jubilera P., 
przy ulicy Zanikowej. Ów dtugo oglą­
dał wyjęty z pierścionka brylant, ważył, 
badał, próbował, koniec końców jed­
nak nie dogadali się co d'o ceny i  pa­
ni Zofja zabrała pierścionek spuwro- 
tem...

Idzie następnie do innego i tam ze 
zgrozą konstatuje, Ze zamiast brylan­
tu tkwi w jej pierścionku .zwykłe 
szkiełko...

Pani Zofja podejrzewa o tę zamia­
nę jubilera P

W ezwana policja sporządziła pro- 
tokuł...

Wincuk Markotny.

I me.
Powodem rozpaczliwego kroku by­

ła niemożność znalezienia pracy.

OKRADZIONA NA RYNKJ.

WILNO. Chai Gmwir^owei) LudwL 
iwrska 4) w czasie sztucznego tłoku na 
cynku Drzewnym wyciągnięto portnY1- 

: netkę z kilkudziesięciu złotemi-

KRADZIEŻ SŁUPoW TELEGRAFI­
CZNYCH.

WILNO. Nieznani sprawcy spiłowali 
i wywieźli 6 słupów telegraficznych roz 
mieszczonych na drodze T rynoool — 
Pośpieszka.

WSPÓŁPRACUJESZ Z W Y 0 H C  

DZTWEM DAJĄC GROSZ NA FUN  

DUSZ SZKOLNICTWA ZAGRANICĄ 

Konto czekowe P. K. O. Nr. 21.89'

jomych na V,'iteńszczyźnie, gdzie spę­
dzi święta.

BALE I ZABAWV
— Czarna Kaw? Akad. Kół W il­

nian w Wrarszawie i Lwowie odbędzie 
się u dn. 22 bm. o godz. 22-ej w sa-

' łonach Izby Przem .-IIandł. Zaprosze­
nia i  b ilety  nabywać można dn. 17, 
18, 19 bm. od godz. 18—20 w cukier 
niach Czerwonego S ztralla  i Rudnic­
kiego (Mickiewicza 1).

R Ó Ż N E
— Kasy PKO dla publiczności 

czynni będą w W ielki P iątek  dn. 19 
bm. do godz. 12-ej, w W ielką Sobo­
tę dnia 20 bm. do godz. 11-ej.

— Koncert Religijny Chóru „Echo“ 
w kościele św. Jana w W ielki Piątek  
■dnia 19-IV o godz. 20 (8 wiecz.). Na 
program  złozą się :

1. Siedząc po niskich —- Gomółka, 
ka, 2. P ana ja  wzywać bedę — Go­
mółka 3. Adoranras te Domine Ham ll,
4 O Domine Jesu  Chryste—  V ictona.
5 Popule mens — V ietoria, 6 P rote- 
ge Domine — D ietrich, 7. Ludu mój 
ludu -— oprae. Wł. K. 8 . E ia Mat.er — 
Dworzak, 9. Tenebrae fac tae sun, — 
Croce, 10 (Jor dulce —  D ietrich, 11. 
Sepulto Domine — H andl, 12. O vi- 
ctima ca rita tis  — P 'e trich .

Podczas koncertu zbierane będą 
ofiary  na odnowienie organów.

Huw v  Z s rz ą d  Zw . 
Legionistów

Dnia 4 b m odbyło się Zwyczaj­
ne d-oroczne walne zebranie członków 
Gddziału Związku Legjonistów Polskich 
w Wilnie, na ktorem po przyjęciu spra 
wozdania z działalności zarządu i ko­
misji rewizyjnej i po udzieleniu przez 
aklamację absoluitorjum dotychczaso­
wemu zarządów" —  wybrano jedno­
myślnie nowy zarzad w składzie n a ­
stępującym:

prezes — generał brygady Stanisław 
Skwarczyńsilci, I-szy wiceprezes Eugen­
iusz Kozłowski, Il-gi wiceprezes — Jan 
Czystowski, członkowie zarządu. Na- 
:mski Ludwik, Mazur Zacharjasz, Krzy- 
szkowski Kazimierz, Pazowski Tade­
usz, Młodkowski1 Tadeusz, Biński Ta­
deusz Horoszek Marceli, Grodzicki Ka- 
z-mierz Janikowski Stelan, Do Komisji; 
Rewizyjnej wybrano: przewodniczący
Muller Edward, członkowie: dr. Wron 
ski Stanisław, Gadomski Czesław, Wal 
czykowski W acław, Gryglewski Wiktor. 

 « =  »--------

« aasMaBEaTWJilimm—  n -w a n g ”  gasr- inopn

palmowa w Londynie.

i

STAN RZEMIOSŁA W CYFRACH. I

WII.NO. Ministerstwo Przemysłu 
Handlu zaZądało od Wileńskie' Izby Rze ] 
mreślniczej, aby do dnia 15 maia prze 
ułożyła szczegółowe sprawozdanie ze j 
'tan u  rzemiosła w Wileńszczyźnie 
roku ubiegłym

Komitet, na czele którego stanął p po 
sei. Powiatowy Komitet sypania lopca  
im. Marszałka J Piłsuuskiego zwrócił 
sie z gorącym apelem do spoieczeń 
stwa SKładania ofiar na rzec’, kopca 
Marszałk?, Ofia*y przyjmuje Sekretar­
iat BBWR. Baranoy icze, Szeptyckiego 
37, tel. 253.

Dotychczas złożyli ofiarv: p. poseł 
Pozniak —1 10 zł., p. dyr. Rzepecka — 
5 zł., p. radca J. Bukowslc —  3 zł., p . 
prezes Ch. Weltman —  2 zł. Jak dowia 
uujemy się, rozesłani listy do urzedóv* 
instytucyj i organizacyj są z wielką o- 
fiamością podoisvwane pizez społeczeń 
stwo. Ziemia wschoania, jak cala zre­
sztą RzeczpospoFta. dużo zawozięcza 
I Marszałkowi J. Piłsudskiemu i dlate­
go w tej formie pragnie wyrazić swoja 
wdzięczność i hołd.

Dla tych. do których nie dotarli li­
sty ofiar, przypominamy adres: Bara- 
nowicze. Szeptyckiego 37, tel. 253. Se­
kretariat BBWR.

STOWARZYSZENIE AKCJI KATO­
LICKIEJ.

iorgam zow alo  w szkole powszechnej 
na Koionj1 Staszyca odczyt. Który wy­
głosił j) prof. U. S. B. Zdziechowski 
n. t. „Nowoczesne pogańsTwo". Wstęp 
na odczyr był płatny. Dochód orzezna- 
czony został na cele Akcii Katolickiej.*

WYPADKI.
We wsi jatwiezj, gm. wotn ańskiej, 

miaia miejsce bójka między mieszkań­
cami wsi tej: Wotyńcem Janem i R u ­
dym Stefanem. Poaczas bójki Rudy 
Stefan .zadal cios siekiera w głowę W o. 
łyneowi, pou odując ciężkie uszkodze­
nie ciała. Rannego w  stanie bezna­
dziejnym odwieziono do szpitala Mię-

TEATR I MUZYKA 
— TEATR MUZYCZNY „LUTNIA"

Dziś teatr nieczynny. W niedziele świą­
teczną gran-1, będzie w daiszym cą g u
ciesząca się wielkiem powodzeniem oe dzykomunalnego w Baranowiczach, 
na humoru i zaoawnych sytuacyj melo­
dyjna op Ziehrerr „Wesoła para" z y  yv. F. i P. W
Halmuską, Lasow^ką, Skoruków.ną, Oam w  Stołowiczach odbyła s;ę koncer- 
bowskim. 1 imosław skir.i, I)etuowski,,.. -racja oddziałów \  F. i P. W Czę- 
SzczawńnsKin Tatrzańskim w rolach j cją gos'X)darczą koncentracji zajęiy 
głównych. Mitem urozma,ceniem wi- sip oddziały żeńsk.e W. Fł ń P W. Na 
do wis., a są  eiejctowne balety z udzia- koncentrację przybył z ramienia D. O. 
łem M. Martćmny i J. Ciesielskiego. p. mjr. Saiuik. Do przeprowa-

— „Sztyga po cenacł zniżonych dzeniu ćwiczeń i wyszkolenia oddzia-

Zgodme z wieloletnią tradycją św ięcono te  miedizielę palmową palmy przed katedrą westminsteirską w I.ondynie.

lów, oddziały o goaz. 
w ały do domów.

17 odmaszero

* **

W poniedziałek świąteczny o god’ 4 
' po ooł ujrzymy po cenach zniżonych 

wartościowa op Zellera „Sztygar" z K 
DemNzwskiim w  roli tytułowej. Wieczo­
rem o  godz. 8.15 — „W esoła para“ .

— W ystęp H. Ordonówny i Igo Syma na ^ 5 .^  był obecny p pułk, Sokół 
w „Lutni'. W  piaitek 26 bm czarować Szalini, dowódca 78 p. p. 
będzie potęgą swego wielkiego talentu 
niezrównana pieśniarka Hanka Ordonów 
na. W  wykonaniu bogatego progrmu 
bierze udział ulubieniec publiczności, 
znany artysta filmowy Igo Sym W 
interpretacji itych znakomitych artystów 
usłyszymy szereg nowych najulubień- 
szych piosenek. Przv fortepianie L. Bo- 
runski

Bilety nabywać można w kasie te ­
atru „Lutniar1.

W Lachowiczach odbyła się równie- 
ko.icentracja oddziałów W. F. i P. W.

KROMKA GRODZIEŃSKA

PODIłZUOIŁA DZIECKO
G R'1DN0.. Salom on Szapirc zna­

lazł u? placu p rzy  ul. Pocztowej w 
Groduic dziecko płci męskiej w wieku 
około 3 miesięcy, owinięte w stare 
pieluchy i białą kołderkę. Dochodze­
nia policyjne -stwierdziły, ze dziecko 

— TEATR MIEJSKI DOHULANKA. podrzuciła n ie jaka Anastazja Szcjak e
Dziś w piątek 19 ’ jutro w sobotę dn. wicz z m ajątku  K udaw ka gm. No w;
20-go kwietnia' — Teatr na Pohulance Dwór Została ona u ję ta  na dworcu
n.eczynny. kolejowym w Grodnie.
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MICHAŁ SAŁTYKOW (SZCZEDIIYN).

Z cyklu: „Drobiazgi z zyna“

NAUCZYCIELKA LUDOWA
(Rok 1875)

Tak tedy popłynęło życie nauczy­
cielki. Żyła z dnia na dzień, nie my­
śląc o przyszłości. Czeniże zresztą 
mogła być ta  przyszłość, co m iała jej
przynieść radosnego ?

*
1

Anna P ietraw na nie za.- tanaw iała 
się nigdy nad tem, czy była piękna. 
W  istocie trudno  byłoby ją ta k  naz­
wać. Ale je j młodość i świeżość ude­
rzała każdego. Sam pisarz gm inny nie 
odryiwał od niej oczu, gdy spotykał się 
z nią na dziedzińcu cerkiewnym albo 
na przypadkowym  spacerze. Gdyby' 
nie ta  okoliczność, że m iał w domu 
żonę. wyjawiłby oddawua swe pło­
m ienne uczucia. W  obecnym składzie 
rzeczy m usiał się zadowolnić pisywa­
niem wierszy, w których dawał upust 
nieokiełznanym namiętnościom. Drozd 
również pozwalał sobie na delikatne 
przym ów ki:

— Panienko, panienko! Ozłocił­
bym ciebie...

Ale w niej nie zbudziła się jeszcze 
kobieta. Nie rozumiała ani wierszy,

ani aluzyj, ani tego, że za niemi k ry­
je się ból kobiecy. Zdumiewała ją  
tylko głupota i pewność siebie męż­
czyzn, w iedziała jednak, że jest bez- 
bionna, że n ik t się  za n ią  nie ujmie. 
Gdyby nawet przeniesiono ją  do innej 
wsi, powtórzy się to  samo, Wszelako 
zguiba czyhała n a  Annę Pietrownę.

Młody rządca z. sąsiedniego n ia ją t 
ku, A ndrzej Stiepanycz, pięknym był 
mężczyzną. Nie m iał więcej nad dwa­
dzieścia sześć —  siedem lat. W ysoki 
i postaw ny ,. zgrabny, zuchowaty', ele­
gancki. Anna P ietrow na w-dywała go 
dość rzadko, bo surowa i  długa zima 
s ta ła  n a  przeszkodzie. Ale nadeszła 
i wiosna. Nauczycielka zetknęła się kil­
ka razy z Andrzejem  Stiepanyezem  : 
to  w m iasteczku na rynku, to na prze 
ebadzkach sam otnych po lesie.

Pewnego razu A ndrzej Stiepanycz 
miał do załatwienia in teres w gminie 
i w stąpił mimochodem do szkoły Po­
rozmawiali. Żegnając się, ta k  popat­
rzył n a  Annę P:etrownę i tak  ścisnął 
je j rączkę, że stanęła w ponsach. Za­

pytał, czy wolno mu będzie odwiedzić 
ją  czasam i. Nie mogła zabronić.

Od tej chwiii s ta l się częstym goś­
ciem. S iadyw ał w je j pokoiku godzi­
nami, nie spuszczając z niej pożądli­
wych oczu. Na pożegnanie brat je j 
dłoń w tak  osobliwy sposób, że serce 

' Anny P iętrow ny poczynało bić niespo­
kojnie, i krew mimioiwoli uderzała do 

'głow y. Oddziaływał nie z iponioce w irr 
' szy albo też „głębokich' ‘ rozmów, 
j lecz poprostu urodą i męskością. — 
j Obydwoje byli młodzi, w obydwojgu 

kipiało życie. Podczas jednej w izyty 
zapytał:

j —  Dlaczego mnie pani nigdy nie 
odwiedzi? Czyżby bała się piani? 

j — J a ?  co znowu? —  odrzekła 
Anna P ietiow na, drżąc n a  całemi ciele.

— Więc, w takim  ra^e... K iedyż?
U jął je j rękę i  mocno ucałował. Po

południe spędziła jak  w gorączce. Nie 
wiedziała, co się ® n ią  dzieje. P rzej­
mowała ją  rozkosz i niejasne przeczu­
cia. B łąkała się  po siwym pokoiku, 
patrzy ła w, cfcno, cisnęła gorącemi 
dłońmi rozpalone skronie. Nakoniec 
pod wieczór zajechała bryczka. S tan­
g re t z m ajątku  zapukał i oznajmił, 
że \n d rze j Stiepanycz prosi pan ien­
kę na herbatę.

—  Ach, jak  to się szybko sta ło !— 
pomyślała, .czując, że ogarnia ją  nie- 
wyTsłowioma tęsknota.

Za pół godziny była już u niego.
*

Romans me trw a ł dtugo. W  kilka 
tygodni potem  A ndrzej Stiepanycz oś­
wiadczył niespodziewanie, że nlfesi w 
in teresach wyjechać n a  czas niejaki. 
J a k  długo potrwa jego nieobecność, 
nie wie. Zapytał przed wvj izdem, czy 
nie potrzebuje pieniędzy. Zrobiło się 
je j sm utno beznadziejnie. N ie zna­
lazła w sobie nawet, tyle mocy, by z 
gniewem zaprotestować. N a pożegna­
nie rzucił k ró tk o :

—  Zobaczymy się!
I  wsiadł szybko do powozu, k tóry  

m iał go odwieźć na stację. Anna P ie­
traw n a uśm iechnęła się blado.

Tym  sposobem A ndrzej Stiepanycz 
odniósł łatwe zwycięstwo Popełnił 
nikczeinność, nie przypuszczając n a ­
wet, że ją  popełnia. Zresztą, zapropo­
nował jej pieniądze. Odmówiła. -Jej 
rzecz. W szyscy proponują pieniądze. 
Najważniejsze, że wszystko skończyło 
się jakoś bez łez i wyrzutów. Dzięki 

1 Bogu.
W ieś jednak  wiedziała o jej p rzy­

godzie. P rzy  spotkaniu  z n ią  parobcy 
m rugali wesoło do siebie; sta rs i po- 

j zwalali sobie n a  żarciki. Baby znie- 
nawiedziły j ą  raptow nie jako  tę, k tó ra  
może zawrócić głowy' roli chłopom. — 
P isarz gm inny zapytał ją  wprost 

i — Kiedy panienka mogłaby mię

przy jąć?
A obecny przy tern Drozd powie­

dział o rdynarn ie :
— Co się masz p y tać?  Przychodź, 

kiedy chcesz.
Sam proboszcz, mimo swą dobroć, 

popadł w rozterkę, i pciwnego dnia oz­
najm ił Annie P ietrow nie, że nif może 
je j nadial stołować.

—  Żal m i pani serdeczne —  do­
dał: —  ale, rozumiesz przecie, Anno 
P ietrow na, że mnii- jako  osobie du­
chownej nie przystoi...

N adom iar izłego A nna P ietrow na 
poczuła się m atką. W ówczas jakby 
przepaść otw arła się przed m ą W  gio 
wie je j huczało, nogi uginały się, 
ręce dygotały a serce waliło gromem. 
Jed n ą  tylko myśl. m iała : zginęłam!

W akacje dłużyły się nieskończe­
nie. Nie mogła pokazać się ani na dli 
cy ani w cerkwi. Parobcy, wałęsa jący 
się grom adnie w dni świąteczne, Wi­
ta li ją  śmiechem i okrzykam i:

— Jakże tam  z przychówkiem?
A nna P ietrow na pojechała do m ia­

steczka. by tu  szukać ratunku. Myśla­
ła o Ludmile M iehajłownie. Ta jednak 
przyjęła ją  surowo:

— Tego, moja kochana, nie można 
pani wyhac/.yć —  pow iedziała: — 
tak  po.-Jępować ni “wolno. Sama sobie 
pan i winna.

Wychodząc od Ludmiły Miehajłow-

ny, spotkała się z członkiem rad3 
szkolnej. Rzekł surowo, — nie podając 
jej ręk i:

—  Doszły nas perwne słuchy, An­
no P ie trow na: —  niedobrze.

W róciła do siebie rozbita, osamot­
niona i Dl ske rozpaczy. Czekał?, tę ­
piejąc powoli n a  wszystko, by zaczęły 
się już  lekcje, w których spodziewał® 
się znaleźć zapomnienie.

Zaczęły się  nakoniec. Ale już za­
raz, podczas pierwsze,, godziny, chłop­
cy, patrząc bezwstydnie n a  je j brzuch, 
ję li krzyczeć. — nauczeni przez s ta r­
szych :

—  Przychów ek! Przychów ek!
Anna P ietrow na chwyciła się za

serce, i nadludzkim  wysiłkiem opano­
wała swój ból. Po lekcjach pad ła  bez­
władnie na łóżko, w ybuchając bezsil­
nym płaczem biednego, skrzywdzone­
go człowieka

Po kilku  tygodniach nauki zrozu­
miała, że jest w sy tuacji bez wyjścia. 
W  głuchą noc paździemiKawą wyszia 
z domu. Szła w kierunku, skąd roz­
legał się jednosta jny  szum wody, 
sp ły ca jące j z tamy wpodle młyna. — 

1 Było pusto, znnno i mroczno. Anna 
Pietrow na rzueila się  pod huczącą
wodę.

KOKIEC.

W dniu 19 kwietnia
16-eJ rocznicy odzyskania 

Wilna
W mrokach nocy wiosennej spowi­

te  lotnisko spoczywa, lśniąc w blas­
ku księżyTca. H angar w idnieje zoddala, 
powiewa nad nim  flaga na maszcie, 
orzeł z szachownicą, łopocąc skrzyd­
łami tw ardo i jednako, jak  jednakiem  
je st przeznaczenie....

W śród szelestu gałęzi brzóz p ła­
czących sły tbać gdyby sze-pt Duszy 
Lotniczej... To echo przeszłości ożywi 
ło wspomnienia Tych, K tórzy odeszli..

T u ta j u bram grodu naszego, pol­
skiego grodu św ietlanej przeszłości.... 
stolicy Jagiellonów, grodu Gedy mina, 
gdzie prochy królów naszych mogą 
mówić wiele, jak te posępne mury w 
m rokach cieni nas przyzywają, nęcąc 
do siebie, gdy się unosi nad W ilji 
brzegami, otulonemi szatą  mgły porań 
liej, wśród zieleni kwitnących jabłoni i 
dębów sędziwych, w poszumie ich li­
stowia, te j pieśni porannej na chwałę 
M arji, co w Ostrej świeci Bramie.

Gdy zorza poranna rozjaśni m ro­
ków cienie, w prom ieniach słońca 
D nia jutrzejszego... Rozpięte skrzydła 
naszej E skadry  w znosą się w prze­
stworza.

W m dodji w arkotu  swego motoru 
m odlitwy porannej Duszy Lotniczej... J  
Gdy cienie płatów  prze tną  chm ur bie 
le, aż ziemia zamilknie i ucichnie ży 
cie, jak  w zaćmieniu słońca, gdy m a­
je s ta t skrzydeł uniesie się w błękicie, 
niech echo szumu linpk wzbije się w , 
niebiosa, łącząc się w melodji dzwo­
nów katedralnych z dźwiękami or 
■kiestr naszych, w jedną pieśń trium ­
f u ,  ścieląc w wieczności skarby  swo­
je j duszy u stóp  m ajesta tu  Stwórcy' 
wszechświata, a z nich na rwiększy ten 
z życia cierni, —  N ajm ilszy Stwórcy ! 
— Serca przywiązanie....

Czy” słowa są w stanie wyrazić u- 
czuć głębię i przelać na pap ier ten 
niemy notęgę myśli, —  nikły jest wy 
raz, temu niem a granic!.

Dusza zroziunie, a serce ogarnio,— 
że gród W odza N arodu —  m iasto kró 
łów naszych —  W ilno —  dziś święci 
dzień swego wybawienia z rąk  barba 
rzy ńey.

Jan Hryniewicz.

Zebranie Straży Pożarnej 
w Oranach

ORANY. W  diun 1J bm. odbyło 
się w lokalu zarządu gminnego w O- 
ranach  pod przewodnictwem p. P io t­
ra  Sierzpińskiego walne zgromadzenie 
członków Ochotniczej S traży P ożar­
nej przy udziale okoIo 50 osób.

Po wysłuchaniu sprawozdania z 
działalności i kasowego za 1933-34 r. 
walne zebranie wyraziło zarządowi i 
naczelnikowi podziękowanie za owoc 
ną i intensyw ną pracę dla dobra 
S traży. N astępnie w myśl obowiązują 
cego nowego s ta tu tu  dokonano wybo­
rów do władz S traży.

Prezesem został w ybrany p. Mon 
kiewicz Jan , członkami zarządu p p . . 
Żyźmewski, Antoni, Boublis Gerard, 
Lt-miko Józef, K orejw o Bronisław, 
Lipkuński Szloma, a kandydatem  na 
naczelnika S traży p. H utnik  Boles­
ław  Komisja rew izyjna: p.p.: Paw li­
cki W ładysław, Brodzki Gustaw, a ja  
ko trzeci członek komisi' będzie 
przedstaw iciel zarządu gminnego.

Po uchwalem u budżetu i  planu 
działalności na 1935-36 rok oraz u- 
staleniu składek członkowskich zebra 
n ie zakończono.

Proce? o diydanie ochrzczonej zytfóulii
Sąd powództwo rodziców oddalił

WILNO. W wileńskich sferach są 
dowych nielada sensację wywołała w 
swoim czasie sprawa Biberów o zwrot 
ochrzczonego dziecka. O sprawie tej 
kiedyś już pisaliśmy, przyczem —  
jak przypominają sobie nasi czytelni­
cy —  początek jej datuje się od to­
ku 1933.

Wówczas gdzieś, w połowic lata 
na schodach jednego z domów przy 
ul. Wiehra Pob 'tlanka znaleziono pod 
rzutka. Była to kilkumiesięczna- w li­
che szmaty owinięta dziewczynka.

Dzieckiem zaopiekował się żłobek 
im. Dzieciątka Jezus, a poszukiwa­
niem wyrodnej matki policja. Wynik 
tego ostatniego był ten, że niez "długo 
juz ustalono, iż rodzicami dziecka 
byli niejacy Biuerowie, biedne mał­
żeństwo żydowskie. Oni też bęaąc w 
skrajnej nędzy, postanowili w ten wła 
śnie suosób pozbyć się ciężaru.

Na skutek wytoczenia sprawy o 
podrzucenie, zostali Biberowie wyro 
kiem sądowym skazani każdy na 8 
miesięcy więzienia.

Gay stan materjamy Bioerów po­
prawił się, zażądali oni zwrotu swej 
córki, lecz spotkali się z odmową. O- 
kazało się Powiem, że w międzyczasie 
dziecko zostało ochrzczone i  zarząd 
żłobka pod żadnym względem nie 
chciał go oddać rodzinie żydowskiej.

To właśnie spowodowało, ze Bine- 
rowie zwrócili się na drogę sądową.

Proces ze względów formalnych, 
parokrotnie odraczano i wreszcie

wczoraj sprawa ochrzczonej żydówki wicz), Sąd powództwo Biberów odda­
na wokandzie po rai, IR i dziecko pozostawił przy żłobku.

Ze strony przeciwnej w procesie tym  
występował adw. Czermchow.

Należy nadmienić, że sprawa Bibę 
rów jest wyjątkową tegc rodzaju
sprawą w całej Polsce. dn.

Wł. Szczawiński
30 lat na scenie

znalazła się na wokandzie po raz 
trzeci. Tym razem zapadł wyrok defi 
nitywny.

Oto uwzględniając wywody ady 
Szatkowskiego, pełnomocnika żłobka 
(uprzednio v ystępował adw. Zmitro-

« a n

Sprawie ujętej bandy włamywaczy
WILNO. Aresztowana na gorącym 

uczynku włamama do składów Poznań 
skiego banda włamywaczy została w 
dniu wczorajszym skierowana do 
władz sądowych w celu osadzenia w 
więzieniu na Łukiszkaeh.

Kwaui/O-ęski i  dwaj jego towarzy­
sze, jak się okazuje, dokonali w osta:

l nich tygodniach kilku włamań w mie­
ście i tylKo dzięki umiejętności maskc 
wania się włamywacze potrafili przez 
pewien czas grasować bezkarnie

Obecnie wszystko ich sprawk. wy­
szły najaw i banda Kwartowskiegc 
została na dłuższy okres unieszkodl.’ 
wioną.

ZAGROŻONY SEKWESTREI1 WIEŚNIAK
rzucił się do Hołczadki

ZDZIĘCIOŁ. Ze Zdzięcioła dono­
szą, że we wsi Ochonowo popełnił sa 
mohójsiwo 50-letni Murołaj Łogosz.

Po powrocie w swoim czasie z emi­
gracji z Rosji znalazł on swoje grun­
ty  obciążone zaległościami podatkowe 
mi, które z wielkim trudem zdołał a- 
regulować, odejmując poprostu sobie 
od ust.

Można sobie wyobrazić jego roz­

pacz, gdy przed paru tygodniami przy 
był do jego zagrody sekwestratoi, żą 
dając opłacenia starej należności. Ło- 
gosz nie miał naturalnie kwitów, ze 
zaległości zostały uregulowana, więc 
znalazł się wobec groźby zlicytowa­
nia..

Łogcss rzucił się zaraz po wizycie 
sekwestratora do Mołczadni.

W  dniu 2-go m aja r.b. odbędzie się 
jubileusz 30-letniej pracy scenicznej 

W ładysława Szczawińskiego b. dyrek­
tora operetki w W arszawie. Ulu­

bieniec publiczności wileńskiej wystą 
pi w dniu tym  w operetce Leona Fal- 
la p .t. „R ozw ódka".

Jubileusz 30 la t pracy W ładysła­
wa Szczawińskiego, do którego teati 
„L u tn ia"  przygotow uje się bardzo 
starannie, oczekiwany jest z wielkiem 
zainteresowaniem i będzie m ewątpli 
wie uroczystością w wileńskiem życiu 
teatralnem .

Tradycyjne zwiedzanie grobów w Wielki Piątek

Urlopy w wojsku
W ILNO. Już wczoraj część żołnie 

rzy, których rodziny zamieszkują po­
za Wilnem, otrzym ała urlopy św iąte­
czne. Drugi tu rnus uda się ' na urlop 
w poniedziałek. Ilu strac ja  nasza przedstaw ia znany obraz „Boże G roby" E. fetachicwicza

ZA KUUSAM I EKRANU

Alilędzy n a"odo we kongresy i fesn- 
vale filmowe weszły w modę Rok temu 
odbył się festival wenecki, niedawno 
zakończony został -moskiewski, tera> 
znów niebawem rozpocznie się berliń­
ski. Trwać 011 będzie od 25 kwietnia 
do 1 m aja rb.

Jaki jest cel łych kongresów?
Z |ednej strony chodzi o  wym:anę 

międzynarodową w zakresie nowych 
zdobyczy kina, następnie o nawiąza­
nie pewnych kontaktów, przeoewszyst- 
kiem zaś o  propagandę i wyróżnienie 
najlepszych filmów. Pozaterr. -kraj, — 
gdzie się taki kongres odbywa ma o- 
kazję do pokazania swoich „wyczy­
nów". Na kongresie m-oskiewsk:m na­
grodzone zostały w pierwszym rzędzie 
filmy sowieckie. Oczywiście trzeba 
mieć coś do pokazania, by kongres taki 
urządzić.

Berliński kongres filmowy oficjalnie 
ma za zadanie ustalenie norm i stawek 
cpfał za wynajmowanie filmów, upo­
rządkowanie kwestji prawa autorskiego 
scenarzystów, poczynienie zbiorowych 
siaran o  ulg podatkowe i ł  p. sprawy 
natury ściśle fachowej.

■Nfe oficjał nie wiadomo, że produk- 
cja niemiecka- szykuje się do -zademon­
strowania swego aorobku w ciągu os­
tatnich lat. Regiime hitlerowski zmienił 
oo gruntu waru inki pracy wytwórni nie­
mieckich. Kręci się dużo filmów z na 
stawieniem propagandowem. Jeden z 
takich filmów o charakterze dokumen­
talnym uia- być pokazany w  czasie kon­
gresu berlińskiego. Film się nazywa 
„T-iumf woli“ i przedstawia w  ujęciu 
retrospektywnetr, od wielkiej wojny do 
dnia.' dzisiejszego budzenie się nowych 
Niemiec.

Z Polski wyjeżdża na kongres oer- 
tinsSc szereg osób, pracujących w ró­
żnych dzaeazirach filmu. Tad. C.

Z m  KURTYWY

IZBA MUZYCZNA

Na iposiedzientu w sprawie powoła­
nia dc życia instytucji izby muzycznej 
w Polsce,, zebrami przedstawiciele pań­
stwowego konserwałorjmn muzycznego 
w Wars/.awie, oraiz Związku zawodowe 
go muzyków Rzeczypospolitej Polskiej, 
wyłonili, jako- projekt do dyskusji no­
wą konicepaię. Opiera ona instytucje 
ewentualnej Izby muzycznej na konk­
retniejszych, niż projekt Związku mu­
zyków, podstawach, czyniąc zeń, -na 
wzór izb adwokackich 1 'lekarskich, or­
ganizację 'której edem  byłaby praede- 
wiszysttlkiem ochrona zawodu muzyka 
w sens-ie niedopuszczenia dyletantów i 
niefachowców do pełnienia obowiązku 
muzyka, jednocześnie projekt zmniej­

sza 'znaiczniie apara+ "łdrnilmstracyjny 
izby, wprowadza, pominiętą orzez Zw. 
zawodowy, a  nader ważną sekcję mu­
zyki 'kościelnej, ustanawiając jednocze- 
śniie w  pozostałych sek-cjacn ścisły po­
dział na muzyków roizrywkowyc-h i 
artystycznych

PARYSKIE TEATRY POD OBUCHEM 
PODATKoW

„Petfc Parlisien'' •donosi, że zarządy
i dyrekcje wszystkich Iteatrow, /music- 
hallów, ikin i teatrzyków w Paryżu po­
stanowiły z dniia 30 maja rb. .zamknąć 
sw e lokaile, o ale rząd 'nie przyzna im 
,znacznliejszycb ulg "odłamkowych.

WIECZORY CHOPINOWSKIE 
W WIEDNIU

Wiener Fraiuen —  Kluo, -urządza w 
ramach 40 historycznych koncertów for 
łepjainowych, 7 wieczorów, poświęco­
nych twórczości] F Chopina, w  wykona 
'mit: C.ornaljiusza Czerniawskiego.

ZAMKNIECIE OPERETKI 
W BUDAPESZCIE

Duże wTażeiw w artystycznych ko­
lach stolicy Węgier wywołało zamknie­
cie jej teatru operetkowego, wsteutek 
w /nikłych trudności finansowych.

— ‘M3MH
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Ody się rzuci okiem wstecz poprzez 

dwudz esropięoiolecie i u przytomni so­
bie sytuację kresowego zremiaństwa na 
szego, doskonały stan gospodarstw fol­
warcznych — te piękne , a  liczne obozy 
systematycznie podnoszącą się kulturę 
pól — przy oględnym, ale stałym wpro 
waazaniu ulepszonych maszyn i narzę 
dzi rolniczych, nawozów sztucznych i 
innych, gdy się pomyśli o tych n.elicz 
ny-oh ale na mocnych fundamentach o- 
partych, i niezmordowanie czynnych 
iTiowarzystwach Rolniczych, Syndyka- 
tacn, Bankach, Kasach, prowadzonych 
niemal wyłącznie przez ziemian, lub pod 
ich kierownictwem, gdy się przypomni 
te  św e‘ne wystawy rolnicze po kreso­
wych miasteczkach urządzane, a ibudzą 
ce zawieść i niepokój rządu rosyjskiego 
ujawniały bowiem wysoką -kulturę, sprę 
żystą administrację i inicjatywę gospo­
darczą, a rem samem niezawodną wyż 
szość inteligencji rolnej, nad odpowied 
niem środowiskiem rosyjskiem.

Ody się to wszystko porówna z nę 
■azą) upadkiem i bankructwem tegoż 
stanu ziemiańskiego przedewszystkierr 
w  woj. Poieskiem, o którem znając je 
najlepiej chcę mówić, upadkiem tak nie 
spodziewanym, tak nagłym, tak  bardzo 
tragicznym bo pod polskiemi rządami, 
jnimuwo)’ nasuwa się określenie, że zie 
miaństwo uległo pogromowi.

Pogrom materialny trw ający wciąż 
aż dotąd musiał się -w sposób odpowied 
ni oaołć na zbiorowej wartości morał- 
nej i spolecznej tegoż ziemiańslwa.

Najbardziej wartościowe wojska, 
gdy, nie mogą się oprzeć niewątpliwej 
przewadze nieprzyjaciela ł muszą ustą­
pić z pozycji, a  ścigane cofając się ie- 
dynie o  ocalenie życia myśleć muszą — 
przestają być zorganizowanymi zespo­
łem, stają się natomiast bezkształtną 
masą iedir Dstek niezdolnych do plano­
wej wspólnej kontrakcji.

Taki właśnie obraz rozgrom onej 
armji przedstawia dziś ziemłaństwo wo 
jewództwa poleskiego. j

Skąd przyszło do itego «tanu, skąd 
Dadały ciosy? 1

O tern wraśnie chciałbym powiedzieć 
słów kilka, gdyż w  Polsce jest zbyt 
wielu ludzi którzy mając wpływ na lo­
sy Polesia, z sytuacji sprawy sobie nie 
zdają i ustosunkowują sję do nas i pot 
rzeb naszych — śmiem twierdzić — nie 
właściwie krzywdząc gruntownie -nas i 
osiabiając tu pozycję polską.

W  sierpniu 1915 roku szły wojska 
niemieckie ku Brześciowi. i

Komendant twierdzy Brzeskiej wy- 
dai rozporządzenie, by w  promieniu 50 
-ciu kilometrów ludność rooiła szacunek 
swegc mienia. Mienie -miało być wrazić 
konieczności ustępowania wojsk rosyj 
skich orzez nie zabierane, lub n iszczo-,
ne, luaność zaś miała być pędzona w |
gtą-b Rosji. I

Talk się tez stało. Olbrzymia część 
paw iatu brzeskiego, koo-ryńskiego, pru 
żańskiego została doszczętnie zniszczo 
ną. Palono zabudowania wioskowe 1 
dworskie wraz z krestencją, w jakiej 
bądź fazie zomru się znajdowała, lu­
dzi i bydło pędzono na wschód.

Zamiast zamożnych siedzib Judzkich 
pozostały opustoszałe zgliszcza. Bliżej 
palenia masowego zaprzestano, nato­
miast inwentarz -zabierno wszystek, tu 
dzi pędzono przed wojskiem. Z ziemian 
pozostały na miejscu wyiątkś tylko, 
gdyż kogo uprzednie nie powołano dio 
wojska, tego wypędzono.

Od 15 do 18 roku trwał? tułaczka 
tych -co się znaleźli na wschód od fron 
tu, i nędza niewól' n em.eckiej tych, 
któr.zy pozostali Ten okres trzech do 
czterech iat niszczył znowu resztki młe 
nia jednych i drugich.

Przyszedł rok 19-ty wejście odzia 
łu Dąbrowskiego, przyłączenie kresów 
naszych do zmartwychwstałej Polski, 
okres ziszczających się marzeń, nadziei 
i płomiennego zapału, organizacji woj 
ska i urzędów polskich.

Ziemianie 2 powiatów naszych gar­
nęli się niemal żywiołowo d-o służby 
państwowej - bądź to  wojskowej, bądź 
cywilnej.

Z powiaitu prużanskiego, do którego 
należał niżej' podpisany -z trzydziestu 
mmej-więcej polskich dworow i dwor­
ków 23-ch ziemian znalazło się -bądź 
w wojsku, bądź na urzędach, zapomina 
jąc o sprawa-ch osobistych i 'majątko­
wych.

Sytuacja podobna -wytworzyła się 
i w innych powiaiach. Zapal hył nieopi 
sany, praca szła pełna bezinteresownej 
gorliwości, pełna wiary w przyszłość 
Polski na krosach raszych. a z nią i w  
przyszłość żywiołu Polskiego ziemiań­
skiego, który tu  stanowił najwierniej­
szą straż poiskości. W kra i u wybitnie 
rolniczym '•eprezetowalismy jedyne kad 
ry inteligencji rolnej z tym krajem stu 
leciam* zirosłej tak z ziemią aik 1 z lud­
nością, która choć od stu lat przez : 
carską prawosławną Rosję wychowana 
w nienawiści ,ku nam, w głębi duszy v- 
tradycji przechowała jeszcze wiarę w 
praw a Polski do tej ziemi, a w  nas wi 
działa naturalną pod panowaniem pol­
skim starszyznę, przeznaczoną do roli 
kierowniczej, Takim było usposobienie 
ludności miejscowej włościańskiej.

Zgodnie z prawem Boskiem i ludz- 
kiem ze sprawiedliw ością i logiką, wy 
inaganiam' rządnej gospodarki w sto­
sunku sil i zasobów posiadanych w no- 
wopowstającerr państwie, tworzonym 
przez naród polski, żywiliśmy tu na­
dzieję, niemal pewność, że zanim w y­
trysną inne, nowe, bardziej wartościo­

we źródła sił polskich będziemy tu trak 
tcwani tak, jak nato zasługiwaliśmy po 
setkach lat kurczowego, dogmatyczne­
go trzymania się ziemi, by w niepol­
skie nie przechodziła ręce, ze serdeczną 
i umiejętną pracę na roli. za krew od­
wiecznie przelewaną dla ojczyzny, któ­
rej i w  d?,nym momencie os.atm e krople 
gotowiśmy byli oddać w wojnie świato 
wej i z bolszewikami, w pamięci zaw
sze mając, że ziemia ta wydala Koś-
c.uszkę i Traugutta obywateli - ryce­
rzy na moment walki orężnej 1 wielkie 
obywatelki polskie, które w czasie po­
koju krwią serdeczną swych wielkich 
serc i talentów zagrzewały nas do pra­
cy, do doskonalenia się, do walki o
ziemię i o marniejące pod zalewem ro.
syjskości dusze polskie — Orzeszkową 
i Rodziewiczównę

Nazwiska te z krwi naszej wyros­
łych bojowników o Polskę niewątpliwie 
umacniały i zagrzewały nas! to, że 
stąd wyszli — obowiązywało! Łudzi­
liśmy się że obowiązuje nie tylko nas, 
de i tych wszystkich wobec których 
świadczyło o trwalej wartości krwi pol­
skiej płynącej w żyłach dzieci tej na 
szej kresowej ziemi. 1

Inaczej atoli widział te  rzeczy młody 
radykalizm polski związany bądź or­
ganizacyjnie, bądz ideowo z radykaliz­
mem międzynarodowym, działający 
świadomie, bądz nieświadomie na szko­
dę Polski

Cieszy! się on wówczas wpływem 
przeważnym, możnym, a pod szczegól­
ną sw ą opiekę bral kresy, których lu­
dność mieszana narodowość.owo da-

U1 terenie i na toi ach
mające rzekomo za zadanie zdobywanie 
sympatii ludności miejscowej dla Pol­
ski.

Naturalnie, głównym ich atutem byl 
motyw agrarny na temat bezprawności 
władania folwarkami i majątkami przez 
nas natomiast konieczności przejścia tej 
ziemi w ręce włościan miejscowych, 
czego rzekomo nie omieszka dokonać 
rząd polski!...

Nauka nie poszła w las. Włościanie szawie zfcryfikow al następujących 
zrozumień w  lot, że pclsKOŚć na kre- członków oddziału wileńskiego :

K O M U N I K A T

Zarządu Zw. Dziennikarzy Sportowych
w WiSnie

Nowy prezydent 
F. L  I

1. Związek D ziennikarzy Sporto­
wych Rzeczypospolitej Polskiej <w Wa

sach i rząd polski są słabe, skoro ku, 
pić ich chcą niweczeniem tejże polskoś­
ci, ale że pewniejszym jest rząd bolsze­
wicki, który już ziemię od -obszarników 
odebrał.

To też w t oku  20-ym przy najściu 
bolszewików ,z całą otwartością poszli 
z bolszewikami strzelając i mordując 
z zasadzek polskiego żołnierza i rzuciw 
szy się do rabunku resztki polskich 
dworów i mienia Jednocześnie kreso­
wa młodzież ziemiańska była w wojsku

1) Kowarskiego Jakóba,
2) Lachowicza W ładysława,
3) Laudyna W ładysława,
4) Lewona Józefa,

5) Łuńskiego Lwa,
6 ) Niecieckiego Jarosław a,
7) Stryłowskiego Lwa,
8 ) Bzyka Salomona,
9) Tatarzyńskiego W itolda,
10) W iguszyna Lejzora.
2. Walne Zgormadzenie Oadz. Wi-

polskim, starsi ewakuowali się ze swy- W alne Zgromadzenie Odziału W ileń-

1
i

ciahiego kursu  dla członków ZDSRP 
celem zdobycia P . O. S.

5. Nowe legitymacje. Nowe tegity 
mac.je dla członków wyżej wymienio­
nych już nadeszły. Do odebrania w j 
sek re tarjacie  za uprzedm em  uregulo- ■ 
waniem składek.

6. Zwto1 legi+ymacyi PZDPS. — ( 
i W s z y s c y  Koledzy wymienieni 1

zarówno niewynuenieni w p o ^ y ż -j 
szym komunikacie proszeni są o zwrot ] 
legitymacyj PZDPS. Legitym acje j 
PZD SP unieważnia się z dniem dzi- •

mi urzędami.
Adam Bobiński

(D. c. n )
—« =  »-------

| skiego ZDSRP odbędzie się dn 9-go 
m aja 1935 r. w sali Ośrodka W F i 
PW  (Ludw isarska 4) o godz. 19-ej

Kurs grzybcznaw-
StWc

W ILNO. Dążąc do podniesienia 
s tan u  m ajętności luduości wiejskiej 
na ziemiach północno - wschodnich, 
W ileńska Izba Przemysłowo - H andlo 
wa podejm uje zewszechmiar godną u
znania akcję zwiększenia ubocznego 

w a ^  ufartrtTiie p,‘ńe“ rf.rpT ,dnićcam a doc|lodu te j ludności. A kcja ta  spre- 
wieiorakićh organizmów i o lżenia sadzać  s1? będzie do rozpowszechma- 

przedewszrstkieu, w  ras  jako żywioł nia wtadomoset o racjonalnej eksploa
konserwatywny, nieskazitelnie polski i 
katolicki, więc traktowany, jako wrńg 
wszelkiego radykalizmu.

To polska szła chata kresowa, ta 
Inteligencja rolnicza, która potrafiła wo-

tacji, przeróbce, sortow aniu itp. t. zw. 
„artykułów  drugorzędnych", w pierw  
szym rzędzie grzybów i ziół leczni­
czych, w k tó re  —jak  wiadomo— obfi­
tuje W ileńszczyzna.

W  tym celu w dniu 28 bm. Izba
hec caratu zająć niepokojące go stano- jrg a rizu je  ku rs o grzybach i ziołach
wisko, mogła przy sprzy jających w a­
runkach odbudować swe zniszczone 
warsztaty, umocnić stanowisko s>połecz 
ne, osiągnąć wpływy dostateczne, by 
podjąć walkę z radykalizmem i jego ar 
typoLską rob ot ą.

Należało do tego niedopuścrć za 
wszelką rene!

Zaczęto prowadzić najrozmaitsze ro 
boty wydawać zarządzenia, ustawy, 
które mając rzekomo za zadanie bu­
dowania tu Polski, zawsze godziły w 
■nas ziemian Polaków, bośmy jakoby 
zawsze stali na zawadzie ugruntowania 

tu przywiązania ludności miejscowej 
inoplemiiennei 'do państwowości pol­
skiej'.

Gdy się wspomina te  sprawy tak 
bardzo dotkliwe i boiesnc dla nas, mi 
mbWoH ma się pokusę postawienia roz­
ważeń w  płaszczyźnie szersizej, polity­
cznej.

Nie to  w s z a k ż e  .zadanie postawiłem 
sobie, biorąc pióro, chcę jedynie w  
skróceniu naszkicować te  gospodarcze 
uderzenia, które za polskich czasów 
dodotknęty Iziemiańshwo poleskie zni­
szczone już doszczętnie przez wojnę.

Rok 19 — pustynia i zgliszcza, brak 
budynków, inwentarzy, nasion, artyku­
łów pierwszej potrzeby, chleba —  soli 
— nafly i rąk do pracy.

Ale zapal, ale wiara w przyszłość Qc-j 
każe pracować o głodź*, chłodzie — 
częgto w .ziemiankach i własnoręcznie!

W ybucha hasło wywłaszczenia bez 
odszkodowania wedle -ecepty leaderów 
wyzwolenia posłów Thuguta i Ponia­
towskiego dla nas wprost potworne w 
założeniu- Więc nar.ic praca i poświę­
cenia pokoleń... więc m a przejść ziemia 
w ręce niepolskie „tych co ją własnemi 
rękami uprawiają '1 a my polskie zie. 
miaństwo kresowe -nadziady! za karę, 
żeśmy trzymaniem się tej ziemi rozsze­
rzyli możliwości rozwoju narodu, za­
daniem ktorego była odbudowa Pań­
stw a dość obszernego 1 silnego, by mo­
gło się ostać między potęgami: Rosją 

Niemcami.
Zjawiają się różne organizacje jak Listy' ziemskie 

„biuro werbunkowo zaciągowe", — Stabilizacyjna

leczniczych, poprzedzony inform acyj­
nym referatem  o artykułach drugo­
rzędnych. Na kurs ton w charakterze 
prelegentów  zaproszeni zostali w ybit­
ni fachowcy z W arszawy.

K urs ten powinien zgromadzić a- 
gronomów", instruktorów ' rolnych i

siejszym.
Zjaza Prasy Sportowej. Dzięki u- ! 

silnymi staran iom  Zarządu Oddz. WTii. j 
ZDSRP Doroczny Zjazd P rasy  Spor
towej w roku 1935 odbędzie się w 
W ilnie w dniach 18 — 19 czerwca br. 

w pierwszym, a wrazie b'-aku ąuoruni j 8. Konferencje Prasowe, W  końcu
b. nu lub w m aju zwołane zostaną 
konferencje prasowe w Państwowym

o godz. 20-ej w drugim term inie bez 
względu na ilość obecnych. Ze wzglę­
du na m ający się od być Zjazd P rasy  
Sportowej wszyscy Koledzy proszeni 
są o bezwzględne przybycie.

3. Zaległe składki. W szyscy Kole­
dzy proszeni są  o uregulow anie zaleg­
łych składek w terminie nieprzekra­
czalnym do 25 m aja  1935 roKu.

4. P O S. Zarząd poczynił ja* 
pewne s ta ra n ia  o  zorganizowanie spe-

Urzędzie W F  oraz w  Polskim  K om i­
tecie Olimpijskim i Zw. Pol. Zw 
Sportowych. Dokładne term iny i prog 
ram  tych konferencyj ogłoszone będą 
niebawem, jak  również w yjaśnioną zo­
stanie spraw a zniżek kolejowych dla 
dziennikarzy poza w a^zaw sk  ich,
(Kom. Zarz. Gł.).

Wielkanoc o naszych piłkarzy
"W święta -wielkanocne rozegrane zo reprezentacja piłkarska Poznania gra

staną w Polsce liczne międzynarodowe 
spotkania piłkarskie.

W Warszawie gościć będą d w e  
drużyny zagraniczne: Berliner S. V.
92 (Berlin) i  Wiener Sportklub tW ie­
deń). Berlińezycy walczą pierwszego

z reprezentacją Wrocławia drogiego 
dnia W arta spotka się z Berliner S. 
V. 92.

We Lwowie bawić będzie węgier­
ski Szeged AC Goście grają pierw­
szego dnia z Hasmoneą, a drogiego

dnia świat z  Polon ja. a wiedeńczycy dnia z Pogonią.
drugiego im a świąt z Legją. [ W Wielkich. Hajdukach Ruch wai-

W Łodzi ŁTSG gości pierwszego czyc będzie z diisseidorfską Fortuna.
wszystkie osoby mające w charakterze dnia świąt Wiener Spurtklub drugie- W  Bydgoszczy miejscowy Amator

go dni? reprezentacja. Łodz: spotka
się z reprezentacją Wrocławia.

W  Krakowie Garbarnia i C.-acovia 
sprowadzają wiodeński F. C. W ien. —  
Pierwszego dnia odbędzie się spotka­
nie z Garbarnią, a drugiego dnia z 
Cracovia.

W Poznaniu pierwszego dnia świąt.

Belgja
Berlin
Gdańsk
Hoisuidja
Londyn
K abel

Paryż
Praga
Stokhohn
Szw ajcarja
Włochy

instruktorów  lub działaczy społecz­
nych bezpośrednią styczność z ludnoś­
cią wiejską, k tó ra  mogłaby się zająć 
eksploatacją wymienionych a rty k u ­
łów.

Dodać należy, że podniesienie na­
wet stosunkowo nieznaczne stanu  ma 
jętnośei ubogiej luduości wiejskiejj.’ 
odbije się —m atnio na handlu miej­
skim, gdyż -wieśniacy pieniądze uzy­
skane z eksploatacji Wspomnianych 
artykułów  zużytkują niewątpliwie na 
zakup a r tjsu łó w  miejskich.

•mxSSSB£S&3£.  -SsSfSs

u.fcida warszawski
Z dnia 18 kwietnia 

DEW IZY
89/85 90.15 89.55 

213,00 214.60 212,60 .
173,06 173,49 172,63 j 

358,10 359.00 357,20 
25.68 25.81 25.55 

5.31 5.34 5.28 
129,25 129.90 128,60 

34.97 35.06 34.88
22,15 22,20 22,10

132,65 133,30 132,00 
171,61 172,04 171,18 

44.10 44.22 43,98 
Tendencja niejednolita.

A K C JE
Bank Polski — 88,50 88,25
Starachowice 16.50

Tendencja utrzym ana.
P A P IE R Y  PROCENTOW E 

Budowlana 45.10
Konwersyjua 67,001
Kolejowa 62,00
Dolarówka 53,75 ® g°dz. 15-ej Hebda spotka się z

50.75 
67.00 67,25

gra z drużyną Freie Tumerschaft 
i Schidlitz z Gdańska.

W  Brukseli krakowska W isła weź­
mie udział w wielkim miedzym/rodc - 
wym uzwórmeczu piłkarskim, zorgani­
zowanym z okazji wystawy świato­
wej,

Mecz piłkarski Polska-Łotwa
Zarząd Polskiego Związku Piłki skiego Poisaa — Łotwa ostatecznie na 

Nożnej ustalił termin meczu piłkar- dzień 15 -września r b.

Definifywny program meczu
AK England Club— Legia

Definitywny program sensacyjnego 
meczu tenisowego Ail England Club—  
L°gja, który się odbędzie w aniach 
20, 21 i 22 b m. na kortacn reprezen­
tacyjnych Legii w Warszawie, przed­
stawia się następująco:

Jutro, w  sobotę o godz. 15-ej w 
grach pojedynczych walczyć bęaą 
Hebda z Petersem i Tłoczyński z 
Avory, a w grze podwójnej para Tar- 
iowski — Bratek z >arą Tinkier — 
Freshwater.

W uieazielę o godz 15,30 graią 
Tłoczyński — Peters, Tarłowski —  
Freshwater i para Hebd? — Tłoczyń­
ski contra Avory — Peters.

W poniedziałek ostatniego dnia,

Avory — Peters contra Bratek — Tar 
łowski.

Anory, Tarłowski z Freshwater, poza 
tern w  grze podwójnej Hebds — Tło-

jstraż kresowa" popierane przez rzad, Tendencje przeważnie mocniejsze, ezynski z Freshwater — Tink-er, oraz

Wiosenne roboty w polu

Tragiczna śmierć
znanego sportowca

JaK donosiliśmy wczoraj w depe­
szach z ZaKopancgu nadeszłj wiado­
mości, że we środę rono gajowy Mi­
chał Olszewski przechodząc Doliną 
Kościeliską, znalazł mężczyznę, leżące 
go twarzą w wodzie, przepływającego 
potoku, oook leżał sprzęt narciarski. 
Gajowy stwierdził, że ciało leżącegc 
jest jeszcze ciepłe i usiłował przywró­
cić go do przytomności, co mu się jed 
nak m e udam. Na poustawie znalezio­
nych przy zmarłym dokumentów, 
stwierdzono, że jest to znany sporto- 
wie< 34-letni Kazimierz Zieliński, za • 
służony dyrektor krakowskiej YMKA 
Zieliński wyjechał we wtorek z Kra 
kowa do Zakopanego. Prawdopodob­
nie zmęczył się przejazozką na nar­
tach, odpiął więc narty i chciał napić 
się wody z potoku. Zgor. nastąpił 
wsłeuteL nagłego paralizi serca.

Sprawa pojedynku
mtędry Majchrzyckim 

i Cnmielewskim
Po bokserskich m istrzostw ach Pol 

ski, jak  wiadomo, Chmielewski wyz­
wał M ajGirzyckiego na rewanżową 
walkę, ąirzyezom dochód m iał być 

1 przeznaczony na fundusz olimpijski.
! M ajehrzycki jednak nie przy ją ł wyz- 
i wania ze względów form alnych, mia- 
j nowicie wyzwanie było bezjiośrednie, 
i a nie przez klub. M ajehrzycki uważa, 
j że Chmielewski może *ię w te j sp ra­

wie zwrócić jedynie przez swój klub 
do W arty  poznańskiej i zarząd klubu 

! dopiero może zadecydować o przyję­
ciu, czy odrzuceniu wyzwania.

Sadzenie karto fli należy do najw ażniejszych wiosennych prac- rolnika.

CZYNLM PRAWDZIWIE OBYWA 
TELSKLM JEST ^OPIERANIE FUN 
DUSZU SZKOLNICTWA POLSKIEGO 

KONTO P. K. O. Nr. 15.555

Na czas okresu XI olimpiady w yb-a 
iiy został gen. -bar. Hotzmg — Berstett 

(Niemcy) prezydentem Fed-eratiou Inter 
nationale Equestre Internationale (Mię 

dzynaroaowy Związek Sportu Kon 
nego).

m l

Sport, stanowisko 
Warty poznańskiej

Ja k  wiadomo, w  Poznaniu doszło 
do pewnego incydentu pomiędzy W ar­
tą  a zarządem  Okręgu P iłkarskiego 
Mianowicie W arta, jak  i rok roeznir 
zakontraktowała na św ięta W ielkano­
cne spotkanie z drużyną zagraniczn j 
Nie bacząc na to, zarząd okręgu za- 
Kontraktowa! pożarem spotkanie mię 
dzym iastowe Poznań —  Wrocław 
M im o , że W arta  m iała niewątpliwi! 
praw a pierwszeństwa, zgodziła się 
jednak na rozegranie tylKo jednego 
meczu w drugi dzień świąt, odstępu 
jąc  Okręgowi pierwszy dzień św iąt na 
mecz W rocław  —  Poznań Zarząd klu 
bu zgodził się równifeż oddać swych 
graczy ligowych do dyspozycji kapitu  
na związkowego okręgu, mimo, że n a ­
stępnego dnia klub m a przed sobą 
ciężkie spotkanie z berlińską drużyną 
SV 92. Poznań zatem  będzie mógł 
wystawić przeciwko drużynie z  W roc 
ławia najsilniejszy skłau.

Poznański okręgowy Związek P ił 
k i Nożnej uchwalił, aby wobec stano 
wiska W arty  odstąpić jej zarezerwo­
w any d la okręgu term in 1-go wrześ­
nia.

II i
Zarząd’ Poiskiego Związku Towa­

rzystw  Kolarskich komunikuje, iż na 
ostatniem zebraniu zarządu zapadła 
następująca uchwała:

„W związku z ukazejącemi się w 
prasie notatkami o charakterze polemi 
cznym, atakujacemi zarzą PZTK — 

przez niektórych członków PZTK, zai- 
rząd PZTK postanowił nie odpowia­
dać na wszelkie tego rodzaju zarzuty 
gdvż to  zbytnio absorbowałoby jego 
uwagę ze szkodą dla spra-w o cha. 
rakterze sportowo - organizacyjnym. 
Na wszelkie podnoszone tego rod: aju 
sprawy zarząd PZTK odpowie na naj- 
bliższem wałnem zebraniu".

, * *

! Centralny obóz dia piłkarskiej gru­
py olimpijskiej odbędzie się w lipcu i 
sierpniu w  W arszawie na terene-ch Cet 
trafnego Instytutu Wychowania Fizy­
cznego na Bielanach. Trenerem ooozi 
będzie p Otto, a  kierownikiem p. Ku 
char. Kierownikiem grupy olimpijskie, 
wyznaczony został kapitan związków)

| p. Kałuża.
j *

Zarząd Poiskiego Zwsągku Pibd No 
/n e j zgodził się na rozegranie w dnii 
16 czerwca w  W arszawie sensacyjne 
go meczu pomiędzy reprezentacją za 
v -oaową Węgier z reprezentacją Lig!
Ł ołskiei.. „

W dwa dni oóźniej W ęgrzy walczyć 
będą w  Katowicach z reprezen-arją 
sląska.

* • *
Reprezentacja zaDaśnicza Polski w j 

jecliaia do Kopenhagi na mistrzostwa 
i Eurooy, które się odbędą w święta 
, Wielkanocne ostatecznie w sktaazie: — 

Swięt 'isiawski, Dworok, Neuff, Sza- 
jewski, Gałuszka, KryszmalsKi, bez 
przedstaw iciel wagi ciężkiej.

i
* * *

TF.L - AVIV. Jak podaliśmy w przed
dzień otwarcia Makabiady utonął za- 
wodinik francuski Lewkowicz. Zwłok 
nie zanłeziono. Tymczasem po 1(1 
cniach morze wyrzuciło sw ą ofiarę na 
brzeg, niedaleko Teł - Avivu.

*

BRUKSELA. Wr -turnieju piłki noż­
nej, jaki się odibędzie w czasie świąt 
Wit likanocinych w  Brukseli, zasz-ry pe 
wne .zmiiany: zamiast Daringu wałczyć 
będzie reprezentacja miasta Brukseli,
1 F. C Strasburg zastąpiony będzie 
przez inny klub niemiecki.
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Wielka katastrofa kolejowa we Francji W. K. Śmigły gromi Hakabi
PRZED WYJAZDEM

do-Bydgoszczy i Inowrocławia
Jak wiadomo, w dniu dzisiejszym  

drużyna W .K.S. Śmigły wyjeżdża do 
Bydgoszczy, gdzie spotka się z tam­
tejszą Poionją, a następnie uda się 
do Inowrocławia, gdzie rozegra spot 
kanie z miejscową drużyną G-oplana.

By poprzedzić oba te niełatwe spo­
tkania treningiem, którego u nas ze 
względów atmosferycznych nie było 

dotąd za wiele, rozegrał W .K.S. wczo 
raj mecz z Makabi, bijąc ją 6:0. Do 
połowy 2:0. Bramki strzelił Pawłowa 
ski, NaczulsKi, Browko, Bilewicz, Sko 
wroński i Połubiński. Gra żywa do­
piero w drugiej połowie, po zamianie 
Wojtaia na Browkę.

W  przedmeczu juniorzy W .K.S. po 
konali juniorów Makabi 4:0. Publi­
czność oklaskiwała obie drużyny za 
piękną grę.

W .K.S. wyjeżdża dziś w następu­
jącym składzie:

Bramka- Cza:.ski:

Obrona: Zawiejski, Mościcki.

Atak: Nhczułski — Połubińsk. — 
Browko —  Pawłowski —  Drąg.

Rezerwa: W ojtal i Mroczek.

Jak się dowiadujemy, 12 maja. 
przyjeazie do Wilna Mazoyj* z Ełku, 
a 9 i 10 czerwca bawić będzie w 
W ilnie Cracoyia, która rozegra spot­
kań-a z W .K.S. Śmigłym i Ogniskiem.

CA5IMO I kwietnia wielki świąteczny profran! reaem cnaiBa
I I nie bywała kemedja m uzyczna c, światowym rozgłosie

„POSZUhiErUlii ZłM0“
Arcyweaoła treść! 200 najpiękniejszych kebiet Ameryki. 6 przebojów mazyc*- 

nycb. Oszałamiająca przepychem, n ie  idzlana dotąd -rystawal

Anna STEN
btH  lAHODLIfB

Fascynująca  
r o,*v jsna

F.-earic Mereh
Kłiniwszp art>iiziełc f i l i i K u l

Najpiąknlaj- 
szy amant

Wintu, w tiueLn Tclitnjj.

nleamlertel- 
nej pow eśc

Helios".

TURNIEJ PING-PONGOWY 
DZIENNIKA „CAJT‘ ‘

W Sobotę dnia 20 b.m. o godz 16 
w lokalu organiz. „Bejtaz“ (ul. Sa­
dowa 23) odbędzie się wielki propa­
gandowy turniej pmg-pongowy o pu- 

i bar przechodni gazety „ C a jt1.
Udział w turnieju biorą najlepsi 

j gracze Wilna.
Finały turnieiu odbędą sie dnia 21 

b.m., o godz. 16.

N ieb y w a ły  Sw iątuci .y propram .
§|§gg Cd 21-go b. m codo Świata

r w  $ h ! h ł . y
T E M P I E

w najwspanialszym arcydziele

- a

A

T. iw . express piirenejeki, na Imji Hendaye — Paryż wykoleił się przejeżdża 
jąc przez stacyjkę Marchepr:me, w tem pie 108 km. na god/iimę Na trzynaście 

wozów pociągu siedem wyskoczyło z szyn. W kanasitrofie 4 osoby straciły zy 
1 cie, a przeszło 40 lest ciężko iłżejrannych.

Pomoc: Lachowicz 
ski —  Bilewicz.

I — Skowroń-

Budnwla grobli łączącej wyspą z lądem stałym

W przecieku roku ukonczoiia zostanie grobla łączącą wyspę* Ruo^en z lądoni stałym . Xa zdjęciu techniczne u-
rz^lz.enia budowy.

Wielkie Ćwiczenia przeciwlotnicze w Madrycie

Na zdjęciu oddział w u biorach gumowych.

Monte Carlo przed ruiną

Dobry zysk —  nabywcy 
pracę —  bezrobotnemu 
inwestycje —  Państwu

daje

PREMJOWA POŻYCZKA 
INWESTYCYJNA.

Akcjonarjunme kasyna w Monte C arlo  odbył we środę posiedzenie, przy ezein okazało się, że dochód kasyna 
w roku ubiegłym wyniósł zaledwie 150.000 franków , podczas gdy w roku,poprzednim  przyniosło ono 5.000.000 
franków. Prawdopodobnie kasyno zostanie wkrótce zamknięte. Na zdjęciu ogólny widok na Monte Carlo.

P ro g ra m y  rad jsw t?
WILNO

W'ielk! Piątek, dnia 19 kwbitnia 1935 r.

6.30 Pieśń W ielkopostna 6,33 Pobudka 
do gimnastyki 6.36 Gimnastyka 6,50 
Muzyka 7,15 Dziennik poranimy1 7,25 Mu 
zyka 7,45 Program dzienny 7,50 Chwil 
ka społeczna 7,55 Giełda irplnicza 8,00 
— 11,57 Przerwa 11,57 Czas 12.00 Hej 
nał 12,03 Komunikat meteon o,logiczny 
12,05 Koncert Tria Rymowicza 12 50 
Chwilka dla kobiet 12,55 Dziennik potu 
dniowy 13,05 Haydn — ,,Siedem słów 
Zbawiciela" kw artet smyczkowy w wy 
konaniu Zespołu Kameralnego Tow  Mu 
zycznego 13,50 — 14,00 Codzienny od 
c;nek powieściowy 15.45 Muzyka reli­
gijna W ykonwcy Zespól Kameralny 
Niny Mańskiej i Janina Hoszowska .W 
programie — Haemdel, J. S. Bach, Mo 
za-rt, Franek 16,30 Legenda o jaskółce 
i— opowiadanie dla dizicp starszych 
Anny świrszczyńskiej 16.45 Utwory 
klawesynowe 17,00 Dyskutujemy na te 
m at pracy i -człowieka — wygi, prof 
Bohdan Sucnoa-o-Iski 17,15 Recital orga 
nowy Bronisława Rutkowskiego. W pro 
gramie — Bach, Peger, Franek 17,40 
Audycja db  -chorych 18 10 Święty Boże 
święty Mocny -—• fragment słuchowis­
ka 18,30 Koncert reklamowy 18,40 ży 
ci artystyczne i kulturalne miasta 1845 
W agner — W yjątki z ,,Lohen-grina" 
19,07 Program na sobotę 19.15 W świe 
tle rampy — -nowości teatralne omówi 
Zygmunt Falkowski 19,25 Wileński" 
Wiadomości Sportowe 19,30 Wiadomoś 
ci sportowe ogólnopolskie 19,30 Pieśni 
Wielkopostne 19,50 Feijeton aktualny
20.00 Koncert religijny. W ykonaw cy 
Orkiestra Filhairmouji W arszawskiej i 
chór Polskiego Tow. Muz pod dyr A- 
dama Sołtysa, W alerja Jędrzejewska 
(sopran) Stefanja Hingle-rowa (alt) Ta 
deusz Szymajnowi-cz (tenor) i -Michał 
Martini (tb-as). W programie Cap-let, Ro 
ssini 21,30 Dziennik wieczorny 21,40 
Jak pracujemy i żyjemy w  Polsce 21,45 
Koncert 22,15 Wiersze Wielkopiątkowe
22.30 Koncert chóru „Lutnia" 23,00 
Nauki Wielkopostne 23,15 Komunikat 
meteorologiczny 23,20 Pieśń „W szyst­
kie nasze dzienne sprawy".

Wielka Sobota, dnia 20 kwietnit 1935

6.30 P.eśń Wielkopostna 6,33 Pobudka 
do gimnastyki 6,36 Gimnastyka 6,50 
Muzyka 7,15 Dzienni,1 południowy 725 
Muzyka 7,45 Program dzienny 7,50 
Chwilka społeczna 7,55 Giełda rolnicza
8.00 — 11,57 Czas 12,00 Hejnał 12.03 
Komunikat meteorologiczny 12,05 Le­
genda o Grajku -Bożym — audycja mu 
zyczna 12,50 Chwilka dła kobiet 12,55 
Dziennik południowy 13,05 Koncert Ma 
lej orkiestry pod- dyr. Zdzisława Go. 
.zyńskiego 13,45 — 1400 Pogadanka 
muzyczna — wy-gt. Michał Jó-zefowic2 
14,45 Czajkowski — Trio fortepjan-owe
15.30 Skrzynka -techniczna 15,45 Zapom 
niane pieśni Wielkopostne 16.40 Miasta 
i miasteczka 16,55 Utwory na wiolon­
czelę 17,15 Śmierć i Zmartwychwsta­
nie — odczyt 17,30 Najnowsze -nagrania 
na płytach 17,45 Pho-myik — sluchowis 
ko dla dzieci starszych 18,10 Rozm-owa 
dzwonów — transmisja bicia dzwonów 
rezurekcyjnych. 18,45 Drobne utwory 
skrzypcowe 19,05 Program na niedzie­
lę 19,15 Go się dzieje w  Wilnie 19,25 
Życie artystyczne i kulturalne m-ia-sta
19.30 Recital fortepianowy 19,50 Piel­
grzymka po grobach w kośdo-lach war 
izawskich — reportaż 20,00 Tiansro. 

•mato. resu-r. -z Katedry św. Krzyża 20,45 
Pieśni Wielkopostne 21,00 Koncert daw 
nej muzyk. 22,00 Wielkanoc w m-ojem 
m.asteczku 22,15 Aż śtin-ka idzie .. Mu 
zyczne menu świąteczne 23,05 — 24,00 
Muzyka.

1 WARSZAWA.
Wielka Sobota, 20 kwietnia.

6,30 P ;eśń wielkopostna. 6,36 Gim­
nastyka. 6,50 Muzyka z -płyt. 7,15 Dzjen 
n-ik poranny. 7,25 D. c. muzyki z płyt. 
7,50 Wskazówki o-raktyczne. 11,57 Sy­
gnał czasu z  W arszawskiego Obserwa 
torium Astronomicznego. 12 03 Hejnał 
z Krakowa 12,05 Wiadomości meteoro- 
l-ogficzwe. 12,05 Muzyka z płyt. 12,50 
Chwilka dła ko-b-i-et.. 12,55 Dziennik po­
łudniowy. 13.05 Koncert Małej Orkie­
stry  P. R. podi dyr. Zdzisława Górzyń­
skiego 13,45 Nasz handel morski. 13,50 
Wiadomości gosp jdarczt. 14,45 Kon­
cert z Krakowa. 15,30 Skrzynka tech­
niczna. 15,45 Zapomniane pieśni wiel­
kopostne —  audycja słowno muzy­
czna. 16,40 Aktualności krakowskie —. 
wygi. dr. Jerzy Dobrzyck-i. 16,55 Utwo­
ry na wiolonczelę w wyk. Zofj.i Adam­
skiej. 17,15 Śmierć ii zmartwych­
wstanie" — wygi. dr Kazimierz Ajdu- 
iriewicz. 17,30 Najnowsze nagrania na 
płytach. 17,45 Teatr Wyobraźni 18,15 
Rozmowa dzwonów — transmisja bi­
cia dzwonów rezurekcyjnych. 18,40 
Muzyka religijna w  wykonaniu kapeli 
sy-ksiynskiej (płyty). 19,15 „Przegląd 
wydawnictw1. 19,25 Życie artystyczne 
i kulturalne stolicy. 19,30 Recital for­
tepianowy Józefa Tołkacza. 19,50 Piel­
grzymka po grobach w kcści-ola-ch w at 
szawskich. 20.00 Transmisja nabożeń­
stw a Resureikcyjnego z Katedry św. Ja­
na w Warszawie. 20,45 Płyty. 21,00 
Koncert dawnej muzyki w wykonaniu 
orkiestry kameralnej P. R. 22 00 Wiel­
kanoc1 w mojem miasteczku — •

W i  N A  z w łasnej rozlewni

KAWĘ paloną na mlejscn 
I M ń Y l f l  orłI w**elkle
fi R U  I  l \ l  towary Wielkanocne 

P O L E C A  .

Mickiewicza 2?-», te l. f*-49.
feny nlske.

Zą  który Snirley Tempie 
odznaczoną z e ł t n i  naj­
wyższą n*s--dą Akrdemji 

Filmowej.

DO WYNAJĘCIA 8-do pokoje-’*- 
mieszkanie ze wszeikiemi wygodami. 
ciepłe i słoneczne, świeżo od^emosw- 
warno, uL Dąbrowskiego 7.

MIESZKANIE 5 pokoi z wsz«ł 
kiemi wygodami w domu dr. J 
Tyszkiewicza pizy ul. Zy£mai 
‘owskiej Nr. 6 do wynajęcia. Wia 
dotność tamże w mieszk. 1 oC 
godz. 9 r. do 3 p.p.
MII SZKANIE 1 lub 2-pokojowe po- 
trzeDne. Łaskawe oferty dla „O. &' 
do administracji.

MIESZKANIE do wynajęcia 5 poV 
wygodami j balkonem I piętro od t -n  
tu, słoneczne. Ul. Białostocka V  1 
tamże mieszkanie 3 pokojowe.

TRZECH POKOI UMEBLOWANYCH,
e kuchnią i wygodami, poszukuje, od 
d-n. 15 .8 .. Z głoszenia dla- M. C. w  ad 
min. „Słowa"

POKÓj obszerny, jasny potrzeb 
ny na pracownię malarską. Oferty 
sub .Jisny* do Adm,

PaszHfcgia p r i i f )
W T W ł i H w n w w ł m m ł w t i  ?

B. OFICER poszukuje posady w 
charakterze pracownika urn. sło 
wtgo Łasbzwe oferty pod .Pew ­
ność* do Aam.
Szukam posady lub kondycji
na wieś. Oferty pod .Matarzya1 
ka* do Administracji .Słowa*.

mmmm

L e k a r z e
Dr. S. K A P Ł A N

Cberoby skórne, w eneryczne I moczr 
płciowe) 

P O W R Ó C I Ł
W'leńska 10

(W ejście arzrz nl ŻGIip w sklego n?.16)

f l r .  J a n i n a  P I 6 T R 0 W I C 2 -  
J U K C Z F N K C W A

Ordynator Szpitala .Sawicz*. Cborobyt 
akóme, weneryczne 1 lraczepłciowe, 
Przyjmaje od 5 do 7 wlecz. WMno 
Wileńska 34 II piatro, telefon Nr. 81-66.

<- 4  ta

1 Kupno i Sprzedaż'
DOBERMANA po znanycb rodzi­
cach kupię w dobre ręce. Oferty 
pod .Lnbię psy* do Adir.

. praca zaefiarew,
i T<wyyyłyyyfy*»asv » »a» oayyyi r
i .i',V'!>CŻYozjuiiE(KI) b e k .  Sr. i  pow

.izticłmych chrześcijanie potrs’bni na­
tychmiast. Oferty do Administracj' 
sub „Energiczni.11

SŁUŻĄCA potrzebna lubiąca dzie 
, ci—Zamkowa 18, sklep wędlin.

N A S IO N A
poleca W. WELER, Wilno.

Budowa 8 cenniki wysyłam Deapł. iat 
1860 r. Tel. 10 — -57.

P-OKOJOWE ROŚLINY przesada, i  
wszelki0 roDOty sezonowe wykonywa, 
ogrodnik-fachowiec. Oferty „Sezono— 

Adm. „Słowa,'1we

ENCYKLOPEDJĘ możliwie now­
sze wydanie kupi .B  bljoteka*. 
Zgłoszima pod tym szyfrem skła­
dać proszę do Aam.
b O I E L t  klubowe z białego wło­
sia, tapczany , o tom any poieca  w* 
twńrnia mebl w yściełanych S. Ga 
bała  Niemiecka 2 .

PRZYCZEPKĘ motocyklowa, lżej 
szą, niezniszczoną kupię okazyj­
nie. Oferty z warunkami dla .F a ­
chowe** składać w Adm.
STOŁY restauracyjne, ktzesła, 
nakrycia, rzeczy kuchenne — 
wszystko w bardzo dobrym sta­
nie potrzebne. Ofertt pod ,Kup 
n o - pensjonat* do Adm.

f L i~K~¥Ta
DO W YNAJĘCIA 2 pokoje zupełme 
oddzielne, z osobnym wejściem i ze 
Trszystkiemi wygodami kuehniŁ, ła-
i ł i n n l r o  i  + T» fi-ltriT I tl >71 f i l 71 Jl. 4  Tłl 4 .

M0DYSTKA pizjjmcje wszelką 
pracę w zakres kapeiusznictw* 
wchodząca. Wykonuje tanio i ele­
gancko, u). Wielkn 3 m. 16.
NA LITWĘ przesyła lis*y i pacaki 
joczuowe Biuro L. Tai ca w Ryda® -  
Skrytka pocztowa 511. Przy ®apyti 
ni ach i  informacjach załączać znaesea 
pocztowy za 60 groszy na odpewioda

PORADNIA ZAWODOWA D L / 
DZIEWCZĄT Sto w. „Służba Obywi 
telska w /m  ul. Mickiewicza 25 — 6 
poleca: wychowawczynie, nauczyciel­
ki jęizyków obcych, pielęgniarki, ogro 
dniczki, biuralistki, oksnedjentki, in 
struktorki szycia i gotowania.

Poszukuje: stenografistok, ogrod­
niczek, pielęgniarek, wychowawczyń, 
nauczycielek.

Poradnia czynna poniedziałki, 
środy i oiątki od godz 13-ej do 15-ej.

ZNACZKI POCZTOWE-wymia­
na rzadszych okazów, kupno war- 
toście wych egzemplarzy. Oferty 
od .Amator* do Adm.

1 Z g u b y  i
ZGINAŁ pies jamnik bronzowy. 
Przywłaszczenie będę ścigał są­
downie. Zwrot za wynagrodzeniem 
Piłsudskiego 10 m. 13.

& l dawca Stanisław. Mackiewicz v. uno. D -u k a rn u  „ S ło w t11 Z a m k o w i R e d a k t o r  w / z  Władysław Kośkj


